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Naczelny organ Zarządu Głównego Związku Zawodowych Automobilistów Rzeczyposp. Polskiej w Warszawie. 


Pismo poświęcone sprawom zawodowym, fachowym i gospodarczym. 


=” KTO INTERESUJE SIĘ Atu т 


| fabrykatu jednego z najwiekszych koncernów amerykańskich 


DURANT MOTORS ING. DETROIT 


odwiedzi bez zobowiązania salon wystawowy jeneralnego zastępstwa: 


BRACIA STEFAN i PIOTR BERGMAN 
Kraków, Szpitalna 38. INŻYNIEROWIE Telefon Nr. 46-17. 


W najstarszym SKŁADZIE зоту rzy 


P WŁ. BOLOŃSKI @. Raba nast.) 
() 


KRAKÓW, RYNEK GŁ. L. 34 - Pałac Spiski 


można nabyć najkorzystniej fortepian pianino — авур on cu 
() > G> Dogodne, długoterminowe spłaty! OSO 
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WIKTOR LITWIN === === 


i magnesów. 


ZAKŁADY ELEKTROTECHNICZNE Ładowanie akumulato- 


rów pitt jęk dna! 
i dj h д 
LwÓW, ULICA KOPERNIKA L. 16. — TELEFON 479. '" PC cenach. ` 


|A. HOLZER eiw 
Rok założ. 1863. KRAKOW Rok założ. 1863. 


załatwie wszelkie czynności w <aKreEs bankowości wchodzące. 
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SPÓŁKA HANDLOWO-PRZEMYSŁOWA Autoryzowane przedstawicielstwo q 


„FÓRD-MOTOR COMP.“ 
р Е є Н А Р Е l Poleca a asipay osob., ciężar. oraz części składowe. Karosetje 


landoletowe 7-mio osob. na podwoziach nowego systemu »Ford«. 
Lwów, UL. AKADEMICKA 15. — TELEFON 4-69. Autoryzowane warsztaty reparacyjne. 


zakład ślusarsko-maszynowy Wyrabia koła zębate skośne, tale- 
Me pro i stożkowe jakoteżł wszelkie 


= Р з сүз do samochodów, przetacza 
OBRÓBKA” ТЕ 
y remonty 
, j SAMOCHODOW 
Kraków, иі. Mazowiecka L. 25. — po cenach umiarkowanych. — 


Aero- 
i automobilowe 


wyrabia nowe i naprawia stare, oraz wszelkie roboty auto. 
mobilowe blacharskie wykonuje po cenach najniższych 


C. PATRYN, Kraków, Pawia 10. 


Posiada własną niklownię. Wykonuje wszelkie 
roboty w zakres galwanotechniki wchodzące. 
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AUTOMOBILISTA 
ZAWODOWY 


Naczelny organ Zarządu Gł. Związku Zawod. Automobilistów Rzeczyposp. Polskiej w Warszawie 
š Pismo poświęcone sprawom zawodowym, fachowym i gospodarczym. 
Kraków — Katowice — Lwów — Łódź — Poznań — Warszawa — Wilno. 


Redakcja i Admnistracja: Kraków, Czysta 5, tel. 4248, godz. urz. od 5 do 7 м. (17—19). Konto P K.O. Nr. 408.945 
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KRAKÓW, PLAC SZEZEPAŃ SKI L. 8. 


TELEFON NR. 4275. TELEFON NR. 4275. 
WSZELKIE PRZYBORY, SAMOCHODOW E. 


Pierścienie Gë e iłożyska kuikowe 
wszelkich wymiarów stale na składzie. 


OPONY: 
DUNLOP, MICHELIN, FISK, GOOD - YEAR | 
I GUMY PEŁNE (MASYWY). 
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CHEVROLETA,FORDAczęścizamienne 
OPONY i DĘTKI Fisk, Pireili, Go- 
odyear, Michelin.. SWIECE 
Champion, Bosch. 
AKCESORJA 


samocho- SUROWĄ 


dowe. GUMĘ do wul- 
kanizowania. S Y- 
GNAŁY samochodowe 


elektryczne i reczne. 
Łożyska kulkowe D. W. F. 
T A S M E H A M U L C O w A 


>>. Koledzy, zasilajcie fundusz prasowy! RZ 


z j AU'rUMOBILISTA ZAWODOWY Nr. 4. 


OD REDAKCJI! 


Redakcja „Automobilisty Zawodowego“ Naczelnego Organu Z.Z.A.Rz. Р. 
składa wszystkim ` P. T. Czytelnikom, Członkom Związku oraz Przyjaciołom 
i Sympatykorn naszym serdeczne życzenia i 


Wesołych Swiat 


Oby ten Dzień Zmartwychwstania Pańskiego stał się dniem zmartwych- 
wsłtania naszych praw, oraz dniem oświecenia tych wszystkich, którzy dotąd па 


szkodę ogólnych naszych interesów. działają. 


REDAKCJA. 
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Dlaczego powinien każdy Automobilista Zawodowy należeć tylko 
do. Zawodowego Związku Automobilistów a nie do innego? 


Przedmiotem i1czolucji, powziętej na vstalnici 
posiedzeniu plenum Zarządu Głównego Z. Z. A. Rz Р., 
które odbyło się w krakowie w dniu 2 tutego br. był 
właśnie powyższy temat. Uchwalono zwrócić się w tej 
sprawie do Komisji Centralnej Związków Zawodowych 
w Warszawie z prośbą o przekazanie wszystkich auto- 
mobiłistów, należących do innych Związków wchodzą- 
cych w skład tejże Komisji, do Związku Zawodowego 
Automobilistów. Ządanie to zrozumie każdy zawodowy 
aulomobilista i ogół szofcrów ma nadzieję, że Komisja 
Centralna przez wydanie okólnika do poszczególnych 
Związków prośbie tej uczyni zadość. Zarząd Główny 
Związku przy powzięciu takiej uchwały kierował się 
nietylko względami organizacyjnemi, ale przedewsżyst- 
kiem dobrem ogółu szoferów. Specjalne wymagania 
zawodu szoferskicgo sprawiły to, że i inne centrale 
związków zawodowych (jak np. w Niemczech) mają- 
ce za sobą po kilkadziesiąt lat doświadczenia, wydały 
polecenia organizowania szoferów w ich fachowej or: 
ganizacji („Deutscher Verkehrsbund*'). 

Za takiem załalwieniem przemawia cały szereg 
maływów. 

1). Żaden inny Związek nie jest w stanie udzielić 
zawodowym automobilistom takiej obrony prawnej 
i fachowej jak właśnie Związek fachowy t. zn. w Pol- 
sce Związek Zawodowy Aulomobilistów. 

2). Zaden inny Związek nie potrafi zastępować 
i nie zastępuje szoferów przed władzami pod względem 
zastosowania ustawodawstwa automobilowego, -które 
to zastępstwo jest dla szoferów niezmiernie ważnem. 

3). Nikt inny tylko fachowice nie polrafi 
się orjentować w sprawach zawodowych i zarobko- 
wych szofera. A któż inny może posiadać fachowo 
wykształconych tunkcjonarjuszy, jakich posiada Za- 
wodowy Związek Aulomobilistów ? 

4). Ze względu na swój zawód zmienia szofer slo- 


sttnkowo często posadę. Przy zorganizowaniu według 


pa zemyślu byłby on zimaszony przenosić się z jednego 
Związku do drugiego. W ten sposób, będąc zatrudnio- 
nym na kopalni nałeżałby on do Związku górników, 
w hucie do Związków metalowców i t. d. 

5). W takim wypadku, znajdowałby się dany szu- 
fer czy też dani szoferzy w rażącej mniejszości i posz- 
czególne Związki w przeważnej ilości wypadków nie 
okazałyby odpowiedniego zrozumienia dla potrzeb 
swego członka szofera. 

Tego rodzaju członek szoter nie pomógłby 
wiele swem przyłączeniem się do strajku organizowa- 
nego przez dany Związek, o ile strajk ten nie byłby 
poparty przez ogół szolerów.  Dlalego ogół szolerów 
vinicn być zorganizowanym w swój zawodowy Zwią- 
zek automobilisłów. 

- 4). Wreszcie — odbieranie członków fachowej or 
gauizacji, jaką jest Zawodowy Związek Automobili- 
słów przez inne związki, jest bezcelowem oslabiuniem 
tej organizacji, przytew usuwa się w ten sposób moż- 
ność kontroli, ezy wogóle dany szofer do jakiegokol- 
wiek Związku należy, czy też nie. — Związek Aulomo- 
bilistów nie odbiera żadnej innej zawodowej organi- 
zacji jej członków, ma więc pełne prawo domagania się 
by w stosunku do niego, postępowana lak samo, 

IsInieje jeszcze cały szereg powodów praemia wia- 
jących za takiem a nie innem tej sprawy załatwieniem. 
Wszelkie argumenty 4 przeciwnej strony nie mogą i nie 
mają wartości i nie wylrzynują nawel najprzychył- 
niejszej krylyki, pomimo, że należy przyznać, że Zor- 
ganizowanic wedlug kategocji przemysłu jest dla in- 
nych zawodów, a szczególnie dla robotników niefa- 
chowyeh, bardzo praktycznem. | 

Nie тохта pominąć futaj łakże sprawy orgunizo- 
wania się szoterów w związkach lokalnych, chociażby 
nawel fachowych. Związki takie nie mogą nigdy posia- 
dać większego znaczenia, mogą najwyżej mieć charak 
ler towarzyski, ale nie mogą nigdy mieć zasadniczego 


Samochody „Chrysler“ zastępstwo 


Nr. 4. AUTOMOBILISTA 


ZAWODOWY 3 


wpisy wu па Оры уу bytu окоп элОЇсгОзу. ZŻiruzumie 
to każdy, że niemożliwą jest rzeczą, by chocby najlep- 
sza lokalna organizacja mogła poprawić warunki bytu 
szofera, oraz utrzymać je na jednolitym poziomie bez 
współpracy z innymi szoferami całego kraju. Krajowa 
organizacją szoferów jest Związek Zawodowy Auto- 
mobilistów Rzeczypospolitej Polskiej. który przez 
przynależność do „I. T. 1 przy łączony. jest do wiel- 
kićj rodziny szoferów z А świata. Członek Związku 
Zawodowego Automobilistów ma te same prawa człon- 
ka także i zagranicą, Wobec lego — należałoby związki 
jeszcze na terenie Polski istniejące przyłączyć, do Cen- 
trali Związku Zawodowego Automobilistów, a człon- 
kawie poszczególnych związków lokalnych powinni się 
tegó bezwarunkowo od swych Zarządów domagać. ` 


| Stalut Związku Zawodowego Automobiiistów jesi 
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dla każdej uicjstowej urgamizucji tak wygodny, że 
gwarantuje każdemu Oddziałowi prawie całkowilą sa- 
modzielność finansową i organizacyjną. Zcentrałizowa- 
nie stanowi tutaj wielką zdobycz, ponieważ centrala 
załatwia wszystkie sprawy ogólne jak np. usławodaw- 
stwo, łączność pomiędzy poszczególnemi Oddziałanu, 
zbieranie statystyk i 1. p. a więc nie rozdrabnia sił Od- 
działów, które nie należąc do Centrali „prawami temi 
się zajmować musiały. W ten sposób Oddziały nałcżą- 
ce do Centrali z których zdjęła ona takie obowiązki, 
sily swe obracają na obronę poszczególnych swych 
członków, którzy dzisiaj, wobec coraz groźniejszej fali 
niebezpieczeństw, naszemu zawodowi ze wszech síron 


grożących, tem więcej tej obrony potrzebują. se 


A. Adoma 
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Z ŻYCIA ZWIĄZKU. 


' 


Z ODDZIAŁU WARSZAWSKIEGO. 
AW dniu 20 marca 1929 r. odbyło się Walne Zgro- 
madzenie Oddziału Warszawskiego z następującym 
porządkiem dziennym: 


1) Wybor prezydjum, 

2) Odczytanie protokółu z ostatniego Walnego 
"Zgromadzenia, 7 2 

3) Sprawozdanie Zarządu, 

"f Wybór Władz Związku, 

5) Wolne оох. 

Kadencja starego | Zarządu trwała od dnia 5 
wrzęśnia 1927 r. do dnia 20 marca 1929 r. Z powo- 
du zdekompletowania Zarządu, od dnia 1 listopada 
1928 r, kontrolę i opiekę nad Oddziałem Warszaw- 
skim objął Zarzad Główny i prowadził do Walnego 
Zgromadzenia. Od dnia T stycznia 1929 r. przeprowa: 

. dzono nowa rejestrację członków i tylko ci, którzy 
przeszli przez rejestrację, mieli prawo głosu na Wal- 
nem Zgromadzeniu. Obecnych, z głosem decydują- 
CYM było przeszło 100 osób. | 

Walne Zgromadzenie zaszczycił swą obecnością 
kol. Kluczborski, przewodniczący Oddziału Piotr- 
kowskiego. = 

Żywa dyskusja wykazała, że obecni interesują 
się losem swego Związku jako swej organizacji za- 
wodowej. 


"Nowy Zarząd wybrano w następującym składzie: 
Í) Gatka Jan; 

2) Welcel Stanisław 

3) Łuczak Jan 

) Zawadzki Edward 

) Sękowski Stanisław 

) Skwarek Waclaw 

) Dmoch Bolesław. 


Zastępcy: 
Wieiński Jean 
Czachowski W аъ w 
Guszlewicz Tadeusz P 
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Muszyński Gustaw 


Komisja Kcwizyjna: 
) Gogłoża | 2 „№ 
2) Kobryń Stefan s 
) Kokot Zygmuni дй 
) Peliksza Aleksander. : 9 жд уун 

Sąd Polubowny: кж: 

1) Samuiski Jan 
2) Kazimierski Wincenty 
3) Augsburg Gustaw. 
sprawozdania гаси 


Poniżej umieszczany 


kowe, =- 
Sprawozdanie kasowe za rok 1927, od йаша 1-69 


wr ześnia: 


W pa YA 


Wkłady i wpisowe . . а зд BĄDZ 
Składka na zmarłego członka O: wał Pal2D.DU 
Zwroly komornego . „+ ма - zł OSO R) 
Kaa 05049 44, ТО a e е tor OU. 


Razem z4. 2430 73 


Wydatki. 


Zapomoga rodzinie żmarłego członka. zł 116.50 
RIZE ZEWG ION усл "e". М R s i WORU 
ТКЫ ГИ Ыы, zę WS we ы NZ 22 36.20 
Druki, kancelaryjne i poczta . . у A, 
Pensje soy z. UM A. 919— 
ROMOWIE UPAŁ ТСО ПОЕ WF T „лел: 220.49 
Złożono w P. K. O. zk 678, 
Zarząd Główny W APAY ©. ZL 170.— 


Autosport, Kraków, Bracka 2. — Telefon 21-79. 


4 AUTOMOBILISTA 
rozjazdy Ñ: a. grą. SZK OKS0:60 
Sprzątanie, dozorca 1 inne . . ПЗЕ 
ее пу а уу н м ZŁ 12844. 
Kasa тСрогуси ИЕЛ Кы ТТ, 
Bożyczkami И Рл p = 


- Razem zł. 2289.19 


Sprawozdanie kasowe za гок 1926. 


Wpływy. 
Wkłady i wpisowe + a zł. 6025.90 
Р. К. О. 6 dy sed Ы Жы 200: 
Pożyczka ze Spółdzielni ++ .- а 551— 
Are JP tey oO Сеа О 
\ - Razem zł. 6795.90 
Wydatki. ` 1 
Zapomogi czlonkom жет. ЙК 29 „BAZ 
Rada Zw. Zawodowych. . . . . zł 30.09 
Pożyczki — q. р OE Ер 
Teczka АДН WJ ŚR. 2 r. 2255 
Informator Are а я . . złŁ 50.— 
Druki, kancelaryjne i poczta . . . zł. 507.15 
Prasa ВУ УБЫР «РШ ч МГ. 
Pensje A | ao P>. MR Zb. 2013: 
Iomgrned; eir w data KA T ca L Ы 21 251838 
{е ЖӨ, Ж, р `D АЛЕ T ы сыл 
Zarząd Główny „е. | „ .  . Zł 1315.40 
КО? ату” Jab cya .* „w Zł. 263.40 
Sprzątanie, dozorca i inne . . . . zł. 197.90 
Telefony STEFE О Zła 100.24 
Kasa, Chorych e ran day. o. 7289 „108.64 


Razem zł. 6527.17 


Przegląd starej gwardji. Ж 


Dzieje poczatków antomobilizmu zdobyły już za 
służoną kartę w historji rozwoju cywilizacji i kultury. 
Dziś nie wielu z nas zdaje sobie sprawę — że rozwói 
automobilizmu datuje się zaledwie od kilkudziesięciu 
lat i że początki jego były bardzo skromne. Zamilowani 
w pielęgnowaniu dawnych zwyczai — Anglicy — nie 
inogli pominąć milczeniem rocznicy początków auto: 
mobilizmu, a z upodobaniem oddawna urządzając 
wspaniałe pochody w strojach historycznych lub bio- 
rąc udział w historycznie wiernie oddanych widowi- 
skach, musieli uczcić odpowiednio i początkową kartę 
rozwoju automobilizmu. Odpowiedni moment histo- 
ryczny nadający się do tradycyjnego obchodu wykorzy- 
stano znakomicie. 

14 listopada 1896 zniesiono nareszcie w Anglii 
uciążliwy obowiązek ciążący na automobiliźmie; suro- 
we przepisy prawa angielskiego nakazywały aby każdy 
wóz mechaniczny — który przejeżdżał przez miasto 
lub zamieszkałe osiedle, poprzedzał człowiek pieszy 


ZAWODOWY Nr. 4. 
"Sprawvzdanie kasowe za styczeń i luty 1929 r. 
Wpływy. xy. 

wkłady i wpisowe a. ze dak ум 2103509398) 

Pożyczki PA p=? a = A 0 г ТЕС 2 

p. SE" SZAL PEL У ra SZŁA OPADU 
Wydatki. 

рганы” u PER. fre" a 3G80 

Pensje "y AS Pp АПФ ы ж t T Q 

Pozyczki - ze „ złe ` 549.— 

Zanzadr Glównya С M. В ` ә aamzł. 403:80 

РЕК”; Ses X Мек M > УТ 

Obrona prawna FIAT X 00 

Kasa Chorych у: - zł, 81.24 

Jnwentarz па a чс o Жыл! 

Sprzątanie i opał Е 0 A a AL GZ%50 

Telefon yo EE PO t «1, Zk „ЕО 

Kancelaryjne . а 5920 02 

Rozjazdy P W. ГУР > "kE. 3.40 

INŚZNO WOW 9 Ro R 2 415 De ТОКТО 


Razem zł. 2428.96 
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Z ODDZIAŁU KRAKOWSKIEGO. 


Delegacja w Dyrekcji Robót Publicznych. 

Onegdaj jawiła się w Dyrekcji Robót Publicznych 
dciegacja Zarządu naszego Oddziału w osobach kol. 
Widła, Rzepy i Kobylańskiego w sprawach Z. Z. A. 
przedkładając memorjał w sprawie odbierania prawa 
jazdy, oraz wydawania prawa jazdy na pojazdy me- 
chaniczne użyteczności pubiicznej i zarobkowe. 

Delegacja przedstawiła straty jakie ponoszą człon- 
kowie przez odbieranie im prawa jazdy w obecnych 


z czerwoną chorągiewką w ręku, a to w celu zabezpie- 
czenia przechodniów i mieszkańców, przed przypadko- 
wem zderzeniem z wozem. — Niezwykłe i doniosłe wy- | 
darzenie — należało uczcić w niezwykły sposób — to 
też Redakcja Przeglądu Automohilowego, „The Auto- 
car“ w łączności z redakcjami „Daily Sketch“ i „Sun- 
day Graffic“ -— urządziły przegląd dawnych wozów, 
należących już dziś do historji, które jednakowoż do- 
skonale musiały być zakonserwowane, kiedy przy: 
hyły do celu w znakomitej formie, jadąc z przeciętną 
szybkością 37 km. na godzinę. 

Do zawodów odmłodzonych staruszków —- do- 
puszczono wozy skonstruowane przed 1903 r. a więc 
liczące conajmniej 25 lat doświadczenia życiowego. 
Przebyć one musiały przestrzeń dzielącą Londyn od 
wybrzeża Brightu, liczące 80.450 km. 37 wozów wzięło 
udział w tych niezwykłych zawodach wśród których 
najstarszym był wóz firmy Ponchard et Levasser — 
skonstruowany przed 37 łaty. 15 wozów było pochodze- 
nia angielskiego, 14 francuskiego, 7 niemieckiego i je- 
den amerykański. Z angielskich wozów najstarszym 


Motocykle „HARLEY-DAVIDSON“ zastępstwo 


š AUTO TRADE `: 


Kraków, 


Generalne zastępstwa samochodów 


Studebaker 


i wszelkie akceSsorja 
= Otwarcie salonu i biur 5 kwietnia 1929. 
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warunkach, nadio zwróciła uwagę, na konieczność 
kontroli wiarygodności świadectw  przedkładanych 
przez petentów proszących o zmianę prawa jazdy zie- 
lonego na czerwone. 

Delegacja została przyjęta bardzo życzliwie, co 
jest dowodem, że Dyrekcja Robót Publicznych, względ- 
nie dotyczący referent uznaje dążenie lojalne naszego 
Oddziału do unormowania pewnych spraw dla dobra 
publicznego. 

W sprawie zmiany pruwa jazdy ustalono, że Za- 
rząd naszego Oddziału będzie służyć pomocą Dyrekcji 
kobót Publicznych w badaniu świadectw, wobec cze- 
go zaleca się zawodowym. automobilistom, hy przed 
wniesieniem podania zgłaszali się w Oddziele ze świa- 
dectwami, celem ewentualnego ich potwierdzenia. J 

W sprawie odbierania legilymacji przez organa 
policyjne, które następnie przesyłane są Dyrekcji Ro- 
Lót Publicznych, opracowany zostanie szczegółowy 
memorjał. 


był Thornycroft poruszany parą z r. 1895 i Daimler 
benzynowy o 2 cylindrach z r. 1896. Z niemieckich 
najstarszym był Benz skonstruowany w r. 1893 — inne 
nieco nowsze aż do r. 1900 włącznie; najmłodszym był 
Benz z r. 1903. Z fabryk francuskich oprócz wymienio- 
nego Ponharda stanęły do startu Clement z r. 1894 
z motorem Ponhard r. 88; wóz ten z podziwu godną 
wytrwałością mimo swych 34 lat przebył 80 km. w 3 
godz. 30 minut. i 25 sekund. z średnią szybkością 
22.640 km. 

Z wozów amerykańskich startował tylko jeden 
Cadillac o jednym cylindrze z r. 1903 pierwszy wóz tej 
marki, który ukazał się w Europie. 

Pojedyncze wozy 'wyruszały ze startu w odstępach 
1-dno minutowych prawdopodobnie dlatego, aby mie- 
szkańcom Londynu dać możność dogodnej obserwacji 
i zaspokojenie swej ciekawości widokiem tej bądź co 
bądź niezwykłej kawalkady. 

W najkrótszym czasie jadąc z Średnią szybkością 
37. 330 km. na godz. przybył do celu wóz 4 siedzenio- 
wy Lancester z r. 1901 10/12 H-P. — Drugim był 
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i La Licorne 


EzzzEEFEEEEEEEEEEEH#EEEYIEEEEUE 


Organizacja Spółdzielni. 

Dnia 14 marca br. odbyło się Walne Zgrumadze- 
nie, na którem uchwalono statut Spółdzielni i przyję- 
to deklaracje członków, którzy do Spółdzielni przystą 
pili. Zainteresowanie Spółdzielnią jest coraz większe. 

Zawiadamiamy członków, że deklaracje przysitą- 
pienia można podpisywać codziennie w Капсеіагіі na- 
szej w godzinach urzędowych. 

W chwili, kiedy czytacie niniejszy komunikat jest 
już po Walnem Zgromadzeniu, które dokonało wyboru 
Dyrekcji Rady Nadzorczej (dnia 22. Ш. br.) i praca 
dalsza jest w pełnym toku. ы 


Zasitki z powodu mrozów. 

Na zarządzenie ministerjalne otrzymali pracowni- 
cy kolejowi, policyjni i t. p. specjalne zasiłki z tytułu 
pełnienia służby w ciężkich warunkach atmosferycz- 
nych tj. w czasie mrozów. 

Zarząd tut. Oddziału wygotował szoferon pocz- 


Ponhard et Levasser z r. 1901 z oryginalnem wyposa- 
żeniem jakie otrzymał w fabryce przed 27 laty. Trzecie 
miejsce osiągnął Wolseley 26-letni, również w tej sa- 
mej szacie, w jakiej go wypuszczono z firmy, bliźnia- 
czy brat wozu lej samej marki i tego samego typu, 
który przed 28 laty brał udział w raidzie automobilo- 
wym i przybył jako /-my do сеш. 

Przed 32 laty celem uczczenia tego samego zdarze- 
nia — urządzono podobne zawody automobilowe na 
iym samym terenie. Wystartowało wówczas 32 zupeł- 
nic nowych maszyn ale do celu przybyło tylko 22; 
w dzisiejszych zawodach wzięło udział 34 wozów — 
każdy co najmniej licząc sobie ćwierć wieku i w im- 
ponującej liczbie 30 przybyło do celu w doskonałej 
formie. 

Można by z tego wnioskować, że automobil podob- 
nie jak stare wino, dopiero z biegiem lat nabywa od- 
powiedniej tężyzny — starzejąc się staje się lepszym 
i cenniejszym, jednakże nie możemy pominąć milcze- 
niem faktu, że do współczesnych zawodów dopuszczo- 
no maszyny — które chociaż liczą 25 lat istnienia to 
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оуу уле w Krakowie memorjał do Dyrckeji Poca i Te- 
iegrafów о wypłacenie im analogicznych zasiłków. 
Sprawa nowych legitymacyj. 

Uprasza się wszystkich członków stałych, należą- 
сусп do Związku ponad 6 miesięcy, by jak najrychlej 
zgłosili się po odbiór stałych legitymaceyj. "ч 

Na posiedzeniu Zarządu dunia 19 marca 1929 r. 
uchwalono opracować nowy regulamin obrony pra- 
уле], albowiem obecny nie odpowiada już dzisiejszym 
stosunkom. А š р 
Zawodowy Związek Aulomobilistów Rzeczypospolitej 

Polskiej Oddział w Krakowue. 
„KOLEDZY! 

w wykonaniu dalszego programu naszej pracy, 
przystępujemy do 
dzielni 


utworzenia i uruchomienia Spół- 

Wiemy dobrze, że każdy z nas pracuje ciężko, 
przeważnie Јако siła najemna i wierzymy, że każdy 
cheiałby przystąpić do Spółdzielni, nie każdy jednak 
wie, jakie cele, zyski i myśl przewodnia składają się na 
to nowe nasze dzieło. 

Dlatego chcemy podać Wam garść szczegółów, 
które jak ziarno rzucone na żyzną glebę, przynieść 
mają plon `w postaci zszeregowania nas wszystkich 
w jednym związkowym waurszlacie pracy, będącym 
zbiornikiem naszego kapitału pracy, klórego dostar- 
czy nam właśnie Spółdzielnia, jako nowa forma orga- 
nizacyj gospodarczych, popieranych przez Państwo 
z uwagi na jej praktyczność, doniosłość i znaczenie 
gospodarcze. 

Organizacja taka polega na lem, że członkowie 
ź jej usług korzystający, deklarują statulowe udziały, 


a znich skrada się кари obrotowy, Którego używa 
Spółdzielnia na swe cele, a więc na kupno autobusów, 
zakładanie sklepów, studni benzynowych i 19 p. БУ, 
pomnażać własną pracą zawodową swoje warsztaly 
pracy skłepy i inne urządzenia dła ezłonków zawo- 
doweów. Zyski płynące z Spółdzielni to dalsza droga 
do pormnożenia własnych urządzeń dla zatrudnienia, 
swych członków. Dlalego też deklarowany i złożony 
przez każdego z Was choćby jeden udział w kwocie 
100 zł. noże mieć doniosłe znaczenie dla całej organi 

zacji i jej rązwoju, a także i jednostki. 

Spółdzielnie zdobyły sobie zaufanie całych mas 
społeczeństwa, ogarniając coraz niemał 
wszelkie dziedziny życia gospodarczego. Jednakże Spół.. 
dzielmia nie oznacza tylko spółdzielczości kapitału i zy” 
sków, — to Spółdzielczość pracy i rozkładu wysiłku 
i pracy ma wszystkich. Nie zapominajcie o tem również, 
że Spółdzielnia to cel ideowy, lo znak siły orga 
nizacyjnej, która zwraca na siebie uwagę iz która każ- 
dy się liczy. 

Dlatego nie namyślajcie się, lecz zaulajcie ludziom 
dobrej woli do pracy organizacyjnej i zapisujcie się jak 
najrychlej na członków. 

Za Zarząd: 
Sekretarz: Głodowski. Preżes: Guszłewicz. 


bardziej 


Zawodowy Związek Aulomobilistów Rzeczypospolitej 
Polskiej Oddział w Krakowie, Plac Matejki l A. ` 
Kraków, dnia 13 marca 1929. 
KOLEDZY! 
Warunki byłu, życie, egzystencja zawodowego au- 
tomohilisty (szofera) stają się z dnia na dzień coraz 
gorsze. Wymagania Władz administracyjnych, uvuze- 


jednak powstały już w okresie 1896—1903 r. kiedy na 
polu mechanizacji wozu osiągnięto znaczne postępy. 
Pomiędzy wozami, które obecnie startowały było zale- 
dwie 6 maszyn, które miały w tym dniu pamiętnym 
wyzwolenie automobilizmu, inne natomiast skonsiru- 
owano później kiedy już można było wykorzystać po- 
slepy techniki. 

Ten nadzwyczaj dodatni wynik przeglądu starej 
gwardji zawdzięczać noleży w pierwszym rzędzie wicl- 
kiecmu przywiązaniu do starych maszyn i pieczołowi- 


tości ze ślrony ich stałych właścicicii, którzy je nałe-' 


życie konserwowali przez tak długi okres czasu lak, 
że były zdolne do lego bądź со bądź znacznego wysił- 
ku. W drugim rzędzie wynik tego osobliwego raidu 
zawdzięczać należy wysokiej kulturze publiczności 
angielskiej, która z zamiłowaniem pielęgnując slaro- 
dawne tradycje, umożliwiła swem zachowaniem się 
i zainleresowaniem, że wozy slare i w- nowoczesnem 
pojęciu zgoła nieestetyczne, mogły swohodnie prze- 
jeżdźać przez rojne wice Londynu. 

Gdyby komu przyszło na myśl przejechać się dziś 


po ulicach Krakowa wozem starego typu niemal 
pierworodnym, to jestem pewny, że już po kilkuset 
raelrach przejażdżki, zniechęciłby się do dalszej jazdy. 
Spotkałby się napewno z uszczypliwemi uwagami == 
docinkami krakowskiej publiczności i prostoty wozu 
automobilowego tak pieczołowicie przez niego zakon- 
serwowanego — porównywanoby z pewnością do smo= 
ka podwawelskiego, który głodem zmuszony opuścił 
swą jamę lub do bestji apokaliptycznej 
mniej do jakiegoś dawnego а ciekawego okazu ze sta- 
rannością przechowywanego w słoju ze spirytusem 
i liczba gawiedzi ciekawych tworzyłaby gwardję hono- 
гома — olaczając go zwartym hufcem, a wjazd jego 


a już co naj 


w bramę (lorjańską równałby się co najmniej w jazdo- 
wi wielkiego wezyra tureckiego, który w otoczeniu mu- 
zyki janczarskiej zbliża się w barwnym pochodzie do 
rynku. 

A jednak piękną jest (radycja, a oglądając i przy 
pominając sobie stare zabytki wiele jeszcze pożylecz- 


nego nauczyć się można. FEW. 


Przybory samochodowe i motocyklowe 
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POZNAŃSKO WARSZAWSKIE TOWARZYSTWO UBEZPIECZEŃ 


ODDZIAŁ W KRAKOWIE. UL. ŚW. TOMASZA L. 22. Budynek Kasy Oszczędności Miasta Krakowa. — Tel. Nr. 3343. 


przyjmuje wszelkie ubezpieczenia samochodowe na najkorzystniejszych ЖКН Na życzenie deleguje 
bezpłatnie urzędnika, celem zawarcia umów ubezpieczeniowych. Natychmiastowa wypłata odszkodowań. 
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dów, przedsiębiorców i rozmaitych pracodawców są co- 
raz większe, opinja publiczna dla zawodu naszego nie- 
przychylna tak dalece, że każdy wypadek samochodo- 
wy bezkrytycznie, uiejako z zasady przypisywany jest 
szolerowi. | 

Z drugiej zas strony musmy sobie zdawać sprawę 
z lego, że zawód nasz jesi niezwykle odpowiedzialny, 
арол odpowiadany Za cudzy majątek jakim jest 
autobus, czy to samochód, a co najważniejsze, za ży- 
cie ludzkie | >: 

Jakie jest tedy wynagrodzenie za nasze trudy, 
pracę i odpowiedzialność i jaka opieka uslawowa? 

Odpowiedź na te pylania must wypaść Ча nas 
Jak najgorzej, — a dlaczego? ° 

Powodem tego stanu rzeczy jest brak solidarnošci 
zawodowej, brak poczucia siły organizacyjnej i skupie- 
nia wszystkich zawodowych automobilistów w karv- 
nych szeregach zawodowych organizacvj automobik- 
słów, któreby walezyły o byl, prawa i egzysteneje 
swych członków. 

Jeśli opisane wyżej stosunki mają ulec zmianie, a 
zawodowy aulomobilista niema być wyzyskiwaną siła 
najemna, pracującą na cudzy majatek — lo zdaniem 
naszem nadszedł już ostatni czas, by wziąść się do wy- 
tężającej pracy organizacyjnej i zacząć walkę o nasze 
prawa. 

Posiadamy w Warszawie naszą Centralną organi- 
zację L. J. Zawodowy Związek Automobilist.ów Rzeczy- 
pospolitej Polskiej Zarząd Główny, oraz Oddziały 
w poszczególnych większych miastach Polski. 

Oddziały te nie cbejmują jednak wszystkich szo- 
terów, albowiem są jeszeze inne ośrodki skupiające 
zawodowych aułomobilistów, lecz szeregi le nie sa 
zorganizowane, a skutkiem tego w organizacji zawo- 
dowej są luki. 

Dla zorganizowania wszystkich zawodowych au- 
tomobiłistów w każdem mieście Zarząd Główny upo- 
мапі Oddział nasz w krakowie do zorganizowania 
pododdziałów i utworzenia dla nich w Krakowie O- 
kręgowego Sekrelarjatn, który będzie załatwiał wszel- 
kie sprawy Pododdziałów. 

Pooddział będzie jednostką autonomiczną i pro- 
wadzić będzie agendy miejscowe jak ewidencję ezton- 
ków, wpisywanie tychże. bronić członków w drodze in- 
terwencji u pracodawców, Władz, służyć doradą swym 
członkom, zaś Sekreetarjat Okręgowy będzie interwe- 
njować w spra 
nie pism, memorjałów do Władz, urzędów na terenie 


wach ogólnego znaczenia, przez wnosze- 
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Pododdziału, służyć rozmaitemi doradami, interwencji 
w sprawie zmiany prawa jazdy, oraz interwcnjowa 
u ezyników nawet pozamiejscowych w tych wypad- 
kach, w których interwencja Pooddziału nie odniesie 
skutku. j 


l 
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"Wobec faktu, że jaknajrychłejsze ukonstyłuowa- 
nie Pododdziałów leży w interesie tamtejszych zawodo- 
wych automobilistów, tembardziej, że wobec nastania 
pory wiosennej niema przeszkód w komunikacji, pro- 
ponujemy Wam zwołanie tamtejszych szoferów na 
zgromadzenie najlepiej w sobotę lub w niedzielę, ewen- 
lualnie jeśli musi być inny dzien tygodnia dla Was wy- 
godny, to zwołajcie lo zgromadzenie na dzień, który 
Wam będzie najlepiej odpowiadać tak, aby wszyscy 
lamiejsi szoterzy na zgromadzenie przybyli gremjal- 
nie 

O dniu zgromadzenia prosimy nas zawiadomić 
kilka dni naprzód. 

Po otrzymaniu zawiadomienia o dniu zgromadze- 
nia wyszlemy delegala, który na miejscu przedstawi 
Wam szczegółowo plan organizacyjny, poczem będzie- 
cie mogli pracę rozpocząć 


Oczekując rychiej odpowiedzi pozoslajemy 
z zawodowem pozdrowieniem 
Za Zarząd: 
Sekretarz: Głodowski. Prezes: Guszłewicz. 
ЇШЇЇЇШИШШШЇШИШИЧШШШШШШПИПШШПИШШШШШШШШШШШШИШШИШШШ 
Z ODDZIAŁU ŁÓDZKIEGO. 


W dniu 10 marca 1929 r. odbyło się Ogólne Ze- 
branie Sprawozdawcze Oddziału Łódzkiego za rok 
1928. | 

Zebranie zagaił przewodniczący Zarządu kol. 
Palmowski poświęcając kilka słów czci zmarłych ko- 
logów, członków Š. P. Matjatkiego i Marczewskiego, 
których pamięć zebrani uczcili przez powstanie, 

Na przewodniczącego zebrania został powołany 
kol. Woźniak, eo zebrani przyjęli przez aklamację, 
sekretarzował kol. Wiśniewski. 

Po odczytaniu protokołu, przewodniczący Za- 
rządu Palmowski zdał obszerne sprawozdanie za rok 
1928, nadmieniając, że sprawę toczącą się od dłuż- 
szego czasu z właścicielami aulodorożek załatwił na 
korzyść Związku. 

Sprawozdanie kasowe zdał kol. Piotrowski, Ko- 
misji Rew kol. Musiał. Po sprawozdaniu zarządu wy- 
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wiązała się obszerna dyskusja. Najcharakierystiycz- 
„iejszeni było wystąpienie Vice-przewodniczącego 
zarządu z wnioskiem wyboru nowej komisji rewizyj- 
nej, gdyż on uważa, że stronniczo książki sprawdziła, 
i nie wie co się w nich dzieje. Nad wnioskiem zebra- 
nię przeszło do porządku dziennego. 

Sprawy organizacyjne, był to dalszy punkt ob- 
rad, przy którym w żywej dyskusji zebrani potępili 
założyciela drugiego związku na terenie m. Łodzi, 
Үү ieczorkiewicza, za 1ozbijanie ruchu zawodowego. 

` Zebranie uchwaliło wnioski przedslawione przez 
Zarząd i członków: І 

1) Kupno lokalu, 2) utworzenie i otwarcie bibljo- 
teki, 3) Założenie Kasy wzajemnej pomocy i 4) Kup- 
no maszyny do pisania. 

Na cele organizacyjno-propagandowe uchwalono 
pewne wydatki, zwłaszcza na wydanie odezw do szo- 
ferów niezorganizowanych. 

W wyborach uzupełniających do zarządu wylua- 
ni zostali członkowie: 

Pękaliński Kazimierz i na zaslępsiwo Tłoczek 
Józef. Do Komisji rewizyjnej kol. Żukowski Ksawe- 
ry, do Sądu koleżeńskiego kol.: Uznański Stefan 
i Maciejak Władysław. 

W wolnych wnioskach przewodniczący zarządu 
zwrócił się z apelem do wszystkich członków o wspo- 
maganie zarządu w wykonywaniu dzisiaj powziętych 
uchwał oraz do silnej agitacji szoferów nie należą- 
cych jeszcze do naszego Związku, celem podniesie- 
nia liczebności Związku. 

Na tem zebranie zostało zakończone. 

ZO OPTY OZ YYYY CYTATY 


Z ODDZIAŁU LWOWSKIEGO. 


Zarząd Oddziału Lwowskiego Z. Z. A. Rz. P. ko- 
munikuje, że kancelarja jego mieści się we Lwowie 
przy ul. Cichej L. 7. I. p. tel. 40—80 w budynku war- 
sztalów Firmy „Spaliński i Osiński“. Sekrelarjal 
czynny jest od godziny 9-lej do 12-tej rano i 6-tej do 
"*9-tej wieczorem. W niedziele i święla od 10-iej do 
12-tej. Wzywa się członków lych, którzy nie doslar- 
czyli fotografij do legitymacyj, aby najpóźniej do 
końea kwietnia br. przedłożył ро dwa egzemplarze, 
poczem natychmiast otrzymają legilymacje, przyczenr 
upomina się, by członkowie uiszczali wkładki możli- 
wie punklualnie. 

Zawiadamia się wszystkich członków, że Oddział 
przyjął akwizytora, który jest upoważniony do zbie- 
rania wkładek i zaciągania nowych członków, do 
czego ma upoważnienie pisemne Zarządu Związku. 

Nalepki międzynarodowe szoferskie jak i odzna- 
ki są do nabycia w kancelarji sekretarjatu w cenie 
50 gr. i 1.50 zł. nasze zaś odznaki, tak srebrne jak 
i melałowe w cenie 6.— zł, melalowe 3.— zł. na za- 
mówienie. Nadeszły również piękne kalendarze kie- 
rowcy w cenie 3.— zł., które są specjalnie dla kierow- 


` 
ców oprucowane i zawierają wszyslkie potrzebne kie- 
rowcy wiadomości fachowe 1 informacje. Oprócz 
nich jest lam również i poradnik lekarski oraz sta- 
lul Związku Z. A. Rz. P. 

Do Sądów Pracy zostali wybrani z ramienia na- 
szego Oddziału kol. Szmyd, Koczan, Szuwarek i Piv- 
kowski, jako ławnicy i zaslępcy, również do Rady 
klasowych Związków Zawodowych we Lwowie jako 
delegaci weszli kol. Koczun, Woźniak i Miller. 

Obecnie toczy się we Lwowie w Sądzie Okręgo- 
wym bardzo senzacyjna i nas interesująca sprawa 
pomiędzy braćmi Zadorożnymi a p. Komisarzem Sla- 
rostwa Grodzkiego, referentem dla spraw szoferskich 
i ruchu kołowego Klimem, przyczem odnośny Komi- 
sarz i kilku funkcjonarjuszy zostało zawieszonych 
w urzędowaniu. Wspomniany Komisarz odnosił się 
do kierowców zawsze wprost wrogo, przyczem roz- 
mowa z nim obfilowała zawsze w bardzo soczyste 
słowa, których do szoferów używał bez ograniczeń 
oraz skrupułów. Również zwyczajem p. Komisarza 
było odbieranie licencji kierowcom bez uzasadnienia, 
poprostu z najbłahszych przyczyn. Szykany le prze- 
dostały się wreszcie na Światło dzienne i mamy na- 
dzieję, że nareszcie odnośne władze zrozumią, iż kie- 
rowcy są pełnymi praw obywatelami, a krzywdy mo- 
gą znosić tylko do czasu. 

„Fabryki szoferskie” mnożą się u nas coraz wię- 
cej, przeciwko czemu będziemy przeciwdziałać. Hy- 
perprodukcja szoferów jest niesłychana. Wywołuje to 
znów bardzo dla nas ujemne skutki. Często w szko 
łach takich. niefachowo prowadzonych, egzamino- 
wane zostają jednostki karane za zbrodnie. W ten 
sposób obniżają one wartość naszą tak moralnie i ma- 
terjalnie, skutkiem czego dotychczasowi kierowcy, po- 
mimo, że się przed tem bronią, cierpią polem za grze- 
chy popełniane przez jednostki, przed których wej- 
ściem w nasze szeregi broniiiśmy się. Fakt ten zysku- 
je jeszcze na grozie, gdy się uwzględni z gruntu nie- 
przychylne stanowisko niszczące egzystencję slarych 
i doświadczonych kierowców, przez lakich uczędni- 
ków, Jak zawieszony w urzędowaniu obecnie Komi- 
sarz Klim. 

Uważamy, że wskazanem byłoby, aby dla kon- 
troli i uzdrowienia slosunków, wspomniane szkoły 
podlegały wyłącznej kompelencji Związku Zawodo- 
wego Automobilistlów, który w len sposób mógłby 
czuwać nad dobrem ogółu. 

Wylężona nasza praca nad rozwojem silnej or- 
ganizaeji, zdołała wreszcie przełamać niezrozumiały 
opór różnych jednostek i wzbudzić wśród nich zau- 
fanie, tak, że już teraz zaciagają się nowi członkowie 
masowo, widząc dobre intencje pracy Związku. W len 
sposób w miesiącu lutym br. zapisało się przeszło 
50-ciu nowych członków, większa zaś część kolegów 
z aulobusów i wozów prywatnych, będących rozpró- 
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Kapelusze — Bieliznę — Krawaty — Reka- 


wiczki — Skarpetki — Obuwie — Płaszcze — 

Kurtki skórzane — Czapki szoferskie —. To- 

rebki damskie Portfele Necessery 
Kufry — Walizy. 
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лузі pv vdległej prowincji, uncka па ustąpiedie zi- 
my i śniegów, by nawiązać z nami osobisty kontakt, 
jak o tem świadczą listy przez Zarząd otrzymywane. 
Obecnie była komunikacja zupełnie odciętą, skutkiem 
tego leż i organizacja pododdziałów natraliaia na 
trudności. — Pomimo to jednak zdołaliśmy zawiązać 
Oddział w Łucku który liczy.w swem województwie 
do 1000 kierowców. Wysłaliśmy tam z naszego ramie- 
nia delegata Sekret. Oki ygowego C. K. R. Z. tow. Kusz- 
nira. 

W tym celu zebrał się w Łucku prowizoryczny 
Komitet, zwołując zebranie na dzień 10 marca Dr., 
na które oprócz miejscowych kolegów, zaproszona 
również delegatów z Kowla, Równego, Zdołhbunowa 
it. p. W ukeji zwołania zebrania zasługują na uzna- 
nie kol. z Łucka. między którymi wyróżnić należy 
kol. Łacisza, Borkowskiego, Płuchowskiego i Solly- 
sika. W zebraniu wzięło udział 60-u delegatów i człon- 
ków. Жадан kol. Sołtysik, oddając głos delegatlowi 
Kusznirowi. który w godzinnem przemówieniu przed- 
stawii i zobrazował ważność sprawy organizacyjnej, 
co wywołało ogólny entuzjazm i burzę oklasków. 

Przystąpiono do wyboru tymczasowego Zarządu, 
którego sklad jest następujący: 

1) Bartłomiej Borkowski, przewodniczący 

2) Józef Łacisz, sekretarz, 

3) Edward Sołtysik, skarbnik, 

4) Jan Żukowski, członek Zarządu, zaslępca 


przewodniczącego, 

5) Jerzy Kwiatkowski, ezłonek Zarządu, 

6) Stefan Sosnkowski, członek Zarządu, 

7) J. Płuhowski, członek Zarządu. 

W szerokiej dyskusji po kolejnych wywodach. 
postanowili zebrani jednogłośnie podporządkować się 
sSekrelarjalowi Okręgowemu we Lwowie, dopóki Za- 
rząd Główny jakich zmian nie przeprowadzi. Usia- 
lono następnie wysokość wkładek miesięcznych, któ- 
ra wynosi 3,50 zł. miesięcznie, już wliczywszy 50 gr. 
na prenuueralę, Wpisowe 5— zł. W ten sposób każ- 
dy członek otrzyma pismo nasze co miesiąc. 

Pomimo. że zebranie przypadło na czas najgor- 
szego kryzysu i bezrobocia wśród tamt. członków, bo- 
wiem już pełne 4 miesiące nikt autem nie jeździ i nie 
zarobkuje, to jednak z miejsca wpisało się 20 człon- 
ków wpłacając wszystkie należytości. Reszla kolegów 
przyrzekla zaciągnięcie się w jak najkrótszym czasie. 

My, jako Okręg witamy Was koledzy bardzo ser- 
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decenie i górce pazzazckasiy za swej Strony bionié 
wspólnych interesów naszej egzystencji, w imię soli-- 
darności, a Was prosimy o wylężoną pracę oraz wia- 
rę i ufność, życząc Wam wiele sił w owocnej pracy. 
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-Z ODDZIAŁU BIAŁYSTOCKIEGO. 


Prawie 4 lata nie było u nas żadnego zwiazku. 
O oddziale, który swego czasu istniał do roku 1924, 
całkiem zaginęła wieść. To też szoferzy, stojąc przed 
faktem, że na terenie naszego Województwa nie było 
żadnej organizacji. któraby mogła bronić naszych in- 
teresow przed coraz większym wyzyskiem ze strony 
przedsiębiorców aulomobilowych z jednej sLrony, 
а szykanom z drugiej strony, widząc, że w innych 
gałęziach pracy zło nie jesi tak wielkie, gdyż 
bronią ieh organizacje, przyszli do przekonania, że na 
terenie Województwa Białostockiego należy zorgani- 
zować Związek Zawodowych Automobilstów. Dnia 
25 stycznia 1925 r. odbyło się Zebranie Organizacyj- 
ne przy udziale 43 kolegów. Na przewodniczącego ze- 
brania wybrano kol. Ślepowrońskiego, sekretarzówal 
kol. Wilemezyk. Wybrano Komisję Organizacyjną, 
w skład której weszli kol. Śłepowroński, Swikszla, 
Wilemczyk, Wiszniewski, Nowak, Majewski i Gulbic- 
ki. Zebrani zważywszy, że jedyną organizacją Aulo- 
mobilistów całej Polski jest Zawodowy Związek Aulo- 
mobilistów Rzeczypospolitej Polskiej z siedzibą Za- 
rządu Głównego w Warszawie, przy ul. Długiej L. 19. 
której naczelnym organem jest miesięcznik „Anto- 
тора Zawodowy”, wychodzący w Krakowie, po- 
lecit Komisji Organizacyjnej poczynienie kroków 
w Zarządzie Głównym Związku w Warszawie, celem 
przyjęcia nas jako Oddziału w Białymstoku. Nieba- 
wem zostało to uczynione. 

Dnia 26 lutego br. wydelegowany został do Zarzą- 
du Głównego kol $lepawroński, w rezullacie czego 
zostało zwołane Ogólne Zebranie, na które przybył de- 
legat Zarządu Głównego kol. Augsburg. Tenże w krót- 
kich a treściwych słowach przedstawił zebranym 
w liczbie 118 kolegom, histocję naszego Związku, jego 
zadania, cele i obowiązki, informując o korzyściach 
z organizacji płynących. Przemówienie to zostało na- 
grodzone licznemi oklaskami. Należy podkreślić żyez- 
liwość i troskę Zarządu Głównego w Warszawie, z ja- 
ką potraktował On sprawę naszej organizacji w Bia- 
tymstoku, dzięki czeniu dziś ogół szoferski Wojewódz- 
twa Białostockiego garnie sie z całem zaulaniem do 
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Związku w przeświadczeniu. że z pomocą Związku 
skutecznie bronić będziemy mogli naszych spraw. 
Na uwagę i wzmiankę zasługuje następujący 
takt, który uwydatnia, jak wielką jest solidarność na- 
szych szoferów. Pod autobus F-my „Samochód“, kur- 
sujący w Białymstoku, jako tramwaj, kierowany 
przez kol. Bielińskiego Tadeusza, wpadła z poza fur- 
manki półgłucha kobieta (jak twierdzą Świadkowie), 
która odwieziona przez tegoż kol. Bielińskiego, zmar- 
ła w szpilalu. Kolegę Bielińskiego zakulo w kajdanki 
i odstawiono do więzienia, gdzie, gdyby nie było u nas 
Związku, byłby musiał siedzieć może nawet kilka 
miesięcy do rozprawy, nie posiada bowiem w Bia- 
łymstoku ani rodziny, ani też znajomych. Ażeby u- 
możliwić mu wydostanie się z więzienia, należało zło- 
Żyć zań kaucję w kwocie 500.— zł, której zażądał sę- 
dzia śledczy. Tu z inicjatywa жумар Związek. Ze- 
brano wśród kolegów, pracujących w wyżej wspom- 
nianej firmie, którzy się na len cel dobrowołnie opo- 
datkowali, kwotę 300— zł., resztę zaś, pomimo swe- 
go kilkotygodniowego istnienia wyasygnował Zwią- 
zek, oraz jeszcze kilku kolegów ze Straży Ogniowej 
i taksówek, Kolega Bieliński został dzięki Związkowi 
zwolniony z więzienia, szoferzy zaś wojewódziwa Bia- 
tostockiego zrozumieli, po tylu latach bezczynności, 
że organizacja zawodowa jest niezbędną. 
Poniżej zamieszczamy list kolegi Bielińskiego, 
który nadesłał On nam z prośba o umieszczenie. 
Redakcja. 
Szanowni Koledzy! 
Wszystkim, którzy przyczynili się do u- 
wolnienia mnie z więzienia śledczego, 
a w szczególności Zarządowi Z. Z. A. Rz. Od- 
dział w Białymstoku oraz wszystkim Kolegom 
i Pracownikom F-my „Samochód, składam 
serdeczne podziękowania. 
J. Bieliński (m. p.). 


Od Redakcji! Sprawozdania, które umieściliśmy 
powyżej a mianowicie sprawozdanie Oddziałów War- 
szuawskiego, Lwowskiego i Łuckiego, oraz Białostoc- 
kiego. zasługują na specjalną uwagę czylelników. — 
Zwłaszcza czytelnikom „Szofera Polskiego” poleca- 
my przeczylanie tychże sprawozdań. Nie mamy za- 
miaru wchodzić w żadne dyskusje z prywalnem pi- 
smem, mieszającem swe „trzy grosze w naszą OT- 
ganizację, równocześnie nie mogliśmy pominąć mil- 
czeniem różnych doniesień „Szofera” imputujących 
„laki rozbicia Związku w sposób laki, jakgdyby to 
już było dokonane podczas gdy na razie przynaj- 
mniej, „fakt“ ten nie wyszedł poza ramy „pobożnych 
życzeń — których istnienie nietylko stwierdza sam 
„Szofer Polski, lecz również i protokoły i sprawo- 
zdania naszyeh Oddziałów. Najlepszą odpowiedzią 
na te brednie, jaką możemy udzielić, to właśnie spra- 
wozdania powyższe, które obszernie i jasno wykazu- 


ją siłę naszej oí ganizacj i jej rozrosł, mnożenie się 
Oddziałów i ich zaufanie do Zarządu Głównego, jak 
też i coraz silniejsze stanowisko Oddziałów już istnie- 
jących, czego dowodem istniejąca już Spółdzielnia Se- 
kretarjatu w Katowicach oraz organizacja nowych 
placówek w Krakowie. 

My życzymy Wszystkim uddziarom już istnieją- 
cym oraz nowopowstającym. jak najsilniejszej orga- 
nizacji i jak najskuteczniejszej obrony intresów na- 
szych i cieszymy się, że możemy stwierdzić chluhną 
pracę Związku 

„Szofer Polski” będzie miał prawdopodobnie po- 
psuty tem nieco humor na święta, ale nie nasza lo 
wina, że wzmocnienie sił kierowców, ku skuteczniej- 
szej idące obronie, zmartwi kilku ludzi, grupujących 
się około lego „ogólno-aulomobilowego* pisma. Wy- 
daje się to nam trochę nie w porządku, ale jest to juz 
czysto osobista sprawa tych kilku jednostek i z tego 
powodu my się tem zajmować nie będziemy. 
OOOO O O O OOP OOO OOOO 


Z ODDZIAŁU WILEŃSKIEGO. 

Koledzy wileńscy — Uwaga! Zarząd Związku po- 
wiadamia, że z dniem 1 kwielnia br. obowiązują kole- 
gów z taksówek (po zimowej przerwie) czapki prze- 
pisowe — angielskie, granatowe, bez okucia. Aby u- 
niknąć niepotrzebnych kar, prosimy o zasłosowanie 
się do przepisu. 

Аз, Ше» 


Walne Zgromadzenie członków tut. Oddziału, 
zwołane na dzień 10 marca br zebrało 200 uezestni- 
ków, co dla Wilna jest sporą frekwencją. Na porząd- 
ku dziennym stały sprawy reagowania szoferów wi- 
leńskich na falę represji, stosowanych przez odnośne 
władze, wskutek wzmożonej kampanji prasowej prze- 
ciwko kierowcom, oraz sloSunek do pracy i kwestja 
wkładek członkowskich. 

Wobec lego, iż większość kolegów pracuje na au- 
tobusach odbyło się kolejno zebranie dla obydwu 
zmian, o 11 rano i o 15 popoł. Po ożywionej dyskusji 
Walne Zgromadzenie uchwaliło: 

1) Zobowiązać członków do mełdowania wszyst- 
kich niesprawiedliwie nakładanych kar, ze wskaza- 
niem funkcjonarjusza, sporządzającego protokół, oraz 
nazwisk Świadków. 

2) Na podstawie powyższych meldunków, opar- 
tych na faktach niezbitych. polecić Zarządowi spo- 
rządzenie protestu do Władz Wojewódzkich i prosić 
jednocześnie, aby protokoły były sporządzone natych- 
miast po przekroczeniu, a nie zaocznie o parę godzin 
później i aby do protokołu byli wciągani również 
1 świadkowie szofera, narówni ze świadkami oskar- 
żenia, eo nie zawsze było doiąd uwzględniane. 

3) W razie niepowodzenia protestu i nieuwzględ- 
nienia postulatów Związku zwołać ponownie Walne 
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Zgromadzenie celem omowienia i uchwalenia dalszej 
taktyki Związku w walce o swoje prawa. 

*Uchwalono jednogłośnie zbojkotować gazety „Ех- 
press“, „Słowo” i „Dziennik Wileński” za ich tenden- 
cyjne notatki a jednocześnie zmusić przez Syndyka 
Związku redakcje oznaczonych pism do zamieszcze- 
nia sprostowań notatek, ewentualnie pociągnąć do od- 
powiedzialnosci sądowej za jednostronne, szkodliwe 
dla nas urabianie opinji publicznej. 

Następnie celem ułatwienia czlonkom Związku 
załalwiania swych spraw uchwalono rozszerzyć godzi- 
ny urzędowania sekretarza z lakiem wyliczeniem, aby 
obie zmiany mogły codziennie bywać w sekretarjacie. 
W związku z tem uchwalono podwyższyć uposażenie 
sekretarza. 

W kwestji składek członkowskich wywiązara się 
gorąca dyskusja o charakterze zasadniczym. Uchwa- 
lono pozostawić starą składkę 
i 1 złoty na fundusz prawny. Co się tyczy sposobów 
ściągania składek, Zebranie obaliło większością gło- 
sów wniosek ściągania ich przez właścicieli, na pod- 
stawie wydawanych przez członków upoważnień, ja 
ko sposobu nielicującego z godnością szofera, nato- 
miast uchwalono, iż każdy członek ma wpłacić skład- 
kę osobiście, ponieważ powoływanie się stronników 
wniosku poprzedniego, na brak czasu, stoi niżej rze- 


1 złoty miesięcznie 


czowej krytyki. Każdy człenek, przy dobrej chęci, 
zawsze znajdzie raz na miesiąc chwilkę czasu na zaj- 
ście do Sekretatjatu Związku (Jagiellońska 3). 


Koledzy we Wilnie. — Uwaga! Jeszcze raz przy- 
pominamy kolegom z taksówek oraz autobusów, iż od 
1 kwietnia br. obowiązują po zimowej przerwie jedno: 
lite czapki kroju angielskiego. o kolorze granato- 
wym, bez okucia (dla autobusów ciemno-zielone). — 
Prosimy kolegów o zastosowanie się do przepisu, a to 
celem uniknięcia niepotrzebnych kar. 

Na strajkujących towarzyszy "inłandczyków 
złożył Oddział Wileński, jako pierwszą kwotę zł. 25. 

Kwotę tę wpłacamy na ręce Zarządu Głównego 
(Redakcja). 
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Tylko Zawodowy Zwązek Automobilistów Rz. Р. 


broni interesów zawodow. kierowcy samochodowego. 
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> д ODDZIAŁU POZNAŃSKIEGO. 
PROTOKÓŁ 
z plenarnego Zebrania Oddziału poznańskicgu Zw. 
Zaw. Automobilistów, które odbyło się dnia 16 marca 
i © 1929 r. | KE 

Zebranie zagaił prezes kol, Gebl o godz. 20.45 ha 
słem: „Cześć wspólnej pracy! w obecności 5% człon- 
ków i przedstawił następujący porządek dzienny: 

1)Zagajenie, 2) odczytanie protokółu, 3) komuni- 
katy Zarządu, 4) wybór komisji zabawowej, 5) spra- 
wa utworzenia „złotej księgi“, 6) sprawa pożyczki dla 
„Automobilisty Zawodowego“, 7) wolne głosy, 8) wnio- 
ski, 10) zamknięcie. 

Powyższy porządek dzienny przyjęto, jak rownież 
odczytany przez sekretarza Kaczmarka protokół z ze- 
brania z dnia 16 lutego br. przyjęto bez zmian. 

Następnie odczytał kol. skarbnik Łachajczyk na- 
zwiska nowowstąpionych członków w czasie od 1 stycz- 
nia do I marca br. Nowych członków wstąpiło w tym 
czasie 36. 

Sprawozdanie kasowe z uroczystości poświęcenia 
sztandaru przedłożył koi. Łachajczyk. Rozchodu było 
1.619.05 zł, wpłynęło zaś z ofiar od chrzestnych 
1300.— zł. 

Następnie zakomunikował kol. prezes Gebel, że 
kol. Matyjasik i May wnieśli prośby o wsparcie z po- 
wodu braku pracy. a kol. Ratajczak z powodu choro- 
by. Pozatem kol. Jan Kaczmarek wniósł prośbę o u- 
dzielenic pożyczki w wysokości 1.000.— zł. na zaku- 
pienie mieszkania. Dalej zakomunikował kol. prezes. 
że w myśl żądania kol. Lulkiewicza Zarząd zwrócił się 
do Zarządu Głównego z prosbą o przysłanie w komis 
lG oznak warszawskich, w końcu, że w prasie wydano 
ostrzeżenie przed nowotworzącym się związkiem. 

Nad powyższemi komunikatami otworzono dysku- 
је, w trakcie której kol. Wyrembek krytykował za- 
chowanie się komisji sztandarowej podczas uroczy- 
słości poświęcenia sztandaru. " 

Kol. Kubiaczyk usprawiedliwil komisję szlanda- 
rową tem, że członkowie zbyt często z sali wychodzili 
i do niej wchodzili Co zaś do ostrzeżenia domagał się, 
aby ono zostało opublikowane we wszystkich gaze- 
lach. 


Autosport, Kraków, Bracka 2. — Telefon 21-79. 
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ULICA FLORJAŃSKA NB. 44 


NAROŻNIK. OBOK BRAMY FLORJAŃSKIEJ 


Przy omawianiu próśb o wsparcie stwierdzono, że 
kol. May uzyskał pracę w międzyczasie, о czem je- 
dnak nie dał znać Zarządowi, wskuleg lego leż spra- 
wa jego upada. 

Przy sprawie kot. Matyasika oznajmi kol. prezes, 
że odnośnie do wsparcia dla bezrobotnych, nie mamy 
jeszcze żadnych podstaw. Dawaliśmy dotychczas to 
wsparcie, ale na to był fundusz, który się już wyczer- 
pał, Kol. Wyrębek nadmienił, że z pracą tak trudno nie 
jest, pracę można doslać. 

Kol. Rurek przemawiał za udzieleniem wsparcia. 

Kol. Piekarek oświadezył, że słusznie kol. Matya- 
sık przebiera w pracy, gdyż mie może pracować za 
150—200 zł. Winien otrzymywać płacę laryfową. 

Kol. Mańczak podkreślił, że pracodawca należący 
do związku pracodawców, winien płacić płaeę larylo- 
wą dla metalowców, w przeciwnym razie należy się u- 
dać do Inspektora pracy. ` | 

Na prosbę kol. Stachowiaka opuścił kol. Matvja- 
sik salę na czas obradowania nad jego prośbą. 

Kol. Krzekotawski twierdził, że tak źle z posada- 
mi nie jest, na dorożkach bowiem brak jest szoferów. 
Są jednak lacy, którzy wstydzą się pracować na doroż- 
ce samochodowej, a przecież lo jest praea. 

Kol. Pickarek wyraził zdanie, że trzy miesiące e bez 
pracy winno się przetrzymać. 

Kol. Sypniewski prosił o wybranie komisji celem 
zbadania stosunków kol. Matyjasika. 

Kol. Kaczmarek oświadczył, że o ile chodzi o kole- 
gów, którzy mają dzieci, to przelrzymanie 3 .miesięcy 
jest trudne, inaczej jednak jest, gdy niema dzieci. 

Kol. Dawidowicz przestrzega. by zbytnio nie szar- 
pano kasy. 

Przystąpiono do głosowania, w rezultacie którego 
większość oświadczyła się przeciwko udzieleniu wspar- 
cia kol. Matyjasikowi. 

Wniosek kol. Jana Kaczmarka o udzielenie po- 
życzki w wysokości 1.000.— zł. na zakupienie mieszka- 
nia nie został poddany pod rozwagę ze względów za- 
sadniczych. 

Prośbę kol . Ratajczaka o wsparcie z powodu cho- 
roby załatwi Zarząd. 

Polem kol. prezes Gebel polecił członkom firmę 
„Akumulator“, do której jako współwłaściciel należy 
długoletni członek kol. Rupczyński. 


Przy tej sposobności kol. Rupczyński prosił 


o popucie, p: 4y iev Кары, ŻE paacy Бале » Shona wał 


dobrze i fachowo. 

Przystąpiono do wyboru komisji zabawowej, na 
zabawę, która odbędzie się 6 kwietnia br. u p. Kasper- 
kowej, ul. Kraszewskiego 16. 

Do tej komisji wybrano kol. Rurka, Wernera No- 
waka St., Kasperczaka 1 Strzeleckiego. 

Jako wstępne uchwalono dła członków i ich żon 
ро 1.— zł., dla gości zaś dla pań 2— zł. dla panów 
3— zł. j 

Omawiano następnie wniosek kol  kubiaczyka, 
o utworzenie „złotej księgi“, wniesiony przed wałnem 
Zebraniem, a który przekazano plenarnemu Zebraniu. 

Kol. FAZ, jako bibljotekarz podaje, że ..zło- 
та księga“ ma Бус po to, aby zebrać fundusze na zaku- 
pienie książek. Sądzi, iż znajdzie się tylu ofiarodauw 
ców, że przez rok zbierze się przynajmniej 500.- zł. 

Kol, Хакеле zaznaczył, że jak zbadał, kosztuje ta- 
ka księga, z którą można się pokazać 50-—80 zł. 

Kol. Łachajczyk domagał się, aby zaczęto od mała 
i kupić księgę najpierw tańszą. 

w dabszym ciągu przemawiali w tej sprawie kol. 
Mańczak, Witkowski, Wyrembek, poczem uchwalono 
utworzyć „złotą księge“ 

Odrębną uchwałą postanowiono wyasygnować na 
{си cel 50—80 zł. i 

Kol. Lewandowski sam ofiaruje swe usługi przy 
zbieraniu składek na „złotą księgę”. 

Następnie przysląpiono do sprawy pożyczki dla 
„Automobilistv Zawodowego” 

Kol. Kaczmarczyk Fr., członek komitetu redakcyj- 
nego, wyjaśnia, że Administracja ..Automobiusiv Za- 
wodowego* zwróciła się doń z prośbą o pożyczkę, któ- 
ra możemy potrącić sobie z pieniędzy, które będziciny 
wysyłać za abonament „Automobilisty Zawodowego” 

Kol. Krzekotowski i Obecny sprzeciwiali się udzie- 
leniu tej pożyczki. 

Kol. prezes Gebel stwierdził, że niemu dla tej spra- 
wy zrozumienia, Taki Kraków, który miał 300 ezłon- 
ków, wydawał przez cały rok własny. organ. Kraków 
pismo swe odstąpiło Centrali, które wyehodzi dla 
wszystkich Oddziałów. My jesteśmy niejako spółką te- 
go pisma. W piśmie tem umieszczane będą prolokuły 
z naszych Zebrań, wskulek czego na prowincję nie bę- 
dziemy odpisów protokułów wysyłać. 

Kol, Łachajczyk oświadczył, że członkowie po- 
życzki nie otrzymują. nalomiasi chcemy pożyczyć „Au 
lomobiliście Zawodowemu 

Kol. prezes Gebel nadmienił, że początek «а pr 
sma jest trudny, lo leż zwracanie się o pożyczkę jesl u- 
sprawiedliwione. Co zaś do pożyczek dla członków to 
sprawa ta musi być uregułowaną przez komisję regu- 
laminową. 

Kol. Lulkiewicz proponował natomiast półroczny 
abonament z góry. 

Kol. Szepka proponował zaś 500.— zł. 


Motocykle „HARLEY-DAVIDSON“ zastępstwo 
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Kupujcie! 


ALENDARZ KIEROWCY SAMOCHI 


Kalendarz obejmuje 200 str, druku i zawiera wszystkie tabelki i wiadomości potrzebne każdemu automobiliście = 


Piekna 


i trwała oprawa. GE 


Kupujcie! 


DOWEGO 


RE” Cena 3 złote. 


Do nabycia w Redakcji „Automobilisty Zawodowego*, Kraków, ul. Czysta 1. 5. 
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Po przemówieniu kol. Mielżyńskiego, Sobańskie 
go, Łachajczyka i Lewandowskiego, uchwalono więk 
szością głosów udzielenie pożyczki w wysokości 500 
złotych. 

Przystąpiono do wolnych: głosów 
fachowych. 


do zagadnień 


Kol. Sypniewski zapytał, czy Zwyczajne Zebra- 
nic ma prawo do uchwalania podwyższenia składek. 
Koi. prczes Gebel odpowiedział, że gdyby nie mia- 

ło prawa, toby takiej uchwały nie powzięto. 

Kol. Lulkiewicz poruszając uroczystość poświęec- 
nia sztandaru zapewnił, że uroczystość la będzie dlań 
miłem wspomnieniem. Lecz wzrócił uwagę na lo, że 
przy powitaniu gości pominięlo księdza. 

Kol. prezes Gebel odpowiedział, że należało mu 
zwrócić na to uwagę; na sali był taki szalony dym, że 
nie można było mówić. Ponieważ w toku swego prze- 
mówienia wspomniał treść przemówienia księdza, do- 
wodzi, że o księdzu myślał. Opuścił salę gdyż jest ab- 
stynentem. Następnie podał do wiadomości, że Zwin- 
zek Werkmistrzów zaprosił nas na uroczystość uoświę- 
cenia ich szlandaru. 

Przemawiali jeszcze kol. Horodeczny, Szerka. Syp- 
nicwski i Lewandowski. 

Kol. Szepka proponował, by dla sekretarjatu spra- 
wiono większą tablicę z większemi literami, gdyż o- 
becna tablica jesi niewystarczająca. — Wyraził zdanie, 
by członkowie nie мадама się w rozmowy z nicezłon- 
kami i by na szosach niecztonkom nie udzielano po- 
mocy. 

Kol. Sypniewski prosił o poinlormowanie, czy 
i kiedy pracodawca winien wystawić książeczkę obra- 
chunkową. 

Kol. Mańczak proponował, by pożyczki udzielono 
z tych piemiędzy, które przypadną nam z anonsów. 

Kol, Górecki oświadczył, że gazeta „Automobilista 
Zawodowy“ jest nam potrzebna do łączenia nas, przez 
nią chcemy orgganizować. 

Kol. Wyrembek woli „Antomobilisię Zawodowe- 
go”, aniżeli „Samochód. 

Kol. Kubiaczek zapytuje, dlaczego my mamy po- 
życzać, a nie kto inny. 


Ka 
U 
na-rok 1929. 


Aulosport, Kraków, Bracka 2. 


Kol. Sobański proponował wyasygnowanie puw- 
nej kwoły, aby sprawę te zakonczyć. 

Kol. Szepka radzii również uchwalić poży сук gdyż 
gazeta la pójdzie nam na rękę. 

Kol. Łułkiewicz: Banki ciągną zyskiz naszych pie- 
niędzy, dlaczego niema pieniędzy na cele organizacyj- 
ne i dla członków, którzy są w polrzebie. 

Ciag dalszy nastąpi. 
ДШИ ШШ ШИШИ ШИШҮҮ И ШҮ 


Zarząd Główny — Grupa Wieluń. 


W dniu 10 marca 1929 r. w Wicłuniu, odbyło się 
Zebranie Organizacyjne członków, na którem było o- 
becnych 18 członków. 

Zebranie zagaił kol. Gałka, wyglaszając referat 
v organizacji zawodowej. Przed referatem koledzy ucz- 
cili przez powstanie pamięć š, p. kol. Sztejna i š. p. kol. 
Skalniaka, zamordowanego pod Kkrzepicami. 

ACE M listy korespondencyjne za okres 1927 r. 
1928 1 1929 r., oraz prolokół z posiedzenia plenum Za- 
rządu (у z dn. 213 br. w krakowie, a to dla 
zorjentowania się w całokształcie prac Związku. Na- 
stępnie kał. Gałka podał wniosek, ażeby koledzy złoży- 
H dobrowolne składki na pobrzebh kol. š. p. Szlejna. 
Wniosek zoslal przyjęty i koledzy złożyli 22.— zł. 

Na Zjazd Ogólno-Krajowy do Krakowa, mający 
się odbyć w październiku r. b., wybrano kol. Gałkę. 

Na zakonczenie koledzy postanowili zapomocą na- 
szego pisma złożyć podziękowanie p. mecenasowi Ja- 
żwińskiemu z Kalisza, za prawdziwie ojcowską obronę 
naszego kolegi Władysława Czyża, w dniu 6 lutego 
1929 r. w Sądzie okręgowym w Kaliszu. 

Lisla członków, którzy złożyli dobrowohie skład- 
ki na pogrzeb kołegi Szlejna, przedstawia się паѕіе- 
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Komunikaty. 

Na sprowadzenie zwłok s. p. 
Józef Papla 
21. ЭЎ? 


Jana Szleina kolege 
zebrane od kierowców samochodowy oh 


— — M  — s 


Szkodliwe działanie wydechowych gazów moiorów spalinowych. 


Po długoletnich badaniach okazało się, że cały sze- 
reg kierowców samochodowych zapadał na zdrowiu, 
wskutek gazów wybuchowych pow stałych w motorze 
w szczególności podczas wolnych obrotów. Według naj. 
nowszych badań mamy tu do czynienia z et 


gazów zawiera jących tlenki węgla w ilościach 2— -12'| 


= 0 
które najzupełniej wystarczają do wywołania SPA, 


wych konsekwencji. Ten fakt wytłumaczy nam wiele 


wypadków powstałych ostatnio w ruchu samochodo- 


wym. Nalcży się również zaslanowić nad mogącemi 
z tego wyniknąć , konsekwencjami, szczególnie w o- 


środkach, gdzie ruch samochodowy jest bardzo rozwi- 
niętym. Musimy zrozumieć, iż zatruwanie atmosfery 
w wielkich miastuch tak wielką ilością gazów szkodli- 
wych dla zdrowia, wpłynie szkodliwie na stan zdrowot- 
ności danego miasta. Znalezienie więc wyjścia z tej Sy- 
tuacji leży przedewszystkiem w interesie kierowcy 
i właścieciela samochodu, gdyż 
ku ulegają zatruciu wskulek ; 
właściciele, względnie kierowcy samochodowi. dal- 
szym ciągu brak odpowiednich garaży, szczególnie 
dający się odczuć w wielkich miastach, w niemałym 
stopniu zwiększa niebezpieczeństwo zatrucia. 

Przy budowie garażów winniśmy w pierwszym 
rzędzie zwrócić uwagę na budowanie ubikacyj prze- 
stronych i jasnych, a co najważniejsze, mających do- 
brą wentyłację. Aa w garażach prywalnych, jak 
i w przedsiębiorstwach powinno się przedewszystkiem 
unikać pracy motoru na wolnych obrotach, gdyż jak 
już wspomnieliśmy, wtedy właśnie uchodzi najwięk 
sza ilość, tak dla zdrowia naszego szkodłiwych tlenków 
węgla. Nie wystarcza również przewietrzenie garażu 


w pezeważnym wypad- 
gazów samochodowych 


co jakiś czas. O ile tylko warunki nam na lo pozwalają, 
powinniśmy w ciągu kilku godzin i lo codziennie dbać 
o doprowadzenie świeżego powietrza do garażu. Nie- 
bezpieczeństwo zatrucia lemi gazami jest lem większe, 
iż nie posiadają one zarówno woni, jak i smaku, tak, 
iż dopiero objawy chorobowe wskazują, iż dana osoba 
uległa zatruciu. Nagle występujące mdłości przechodzą 
odrazu w stan bezprzytomności, tak iż w większości 
wypadków nie możemy nawel wołać o pomoc. 
Statystyka. przeprowadzona ostatnio w Prusicch 
wykazała, iZ na 242 wypadki śmierci 85 było spowodo- 
wanych zatruciem gazami wydechowemi. Charaktery- 


styczną jest rzeczą, iż w wielkich miastach, jak Berlin, 


Hamburg, Kolonja, Monachjum i Lipsk, większość lu 
dzi, którzy ulegli zatruciu organów oddechowych po 
chodziła z okolic miasta, gdzie mieściły się właśnie ga- 
гале samochodowe. 

Na podstawie tych badań podjęto w amerykań- 


skich oraz angielskich sferach aulomobiłowych stara 
niu o zneutralizowanie na drodze chemicznej szkodli 
wości tych gazów, względnie o jej zmniejszenie, O ile 
udała - 
w lym kierunku uzyskać o tyle jednak powinno sie 


dotychczas mic się poważniejszych wyników, 


stworzyć dla tak intenzywuie rozwijającego się ruchu 


samochodowego. Przedewszystkiem w interesie kierow- 


ców i właścicieli samochodów leży uświadomienie 


o zgubnych konsekwencjach wydechowych 


Tak jak 


gazów 
i wydanie jakichś przepisów w tym kierunku. 
przepisy policyjne 
chowej na ruchliwych ulicach miasta, tak 
istnieć 
prowadzenia garaży. 


zabraniają otwierania rury wyde- 
powinny 
przepisy normujące urządzenia oraz sposób 
Szczególnie nicbezpicczeńsiwa 
lych garażów leży w tem, iż powodują one poważne 
zaburzenia w centralnym układzie nerwowym. Należy 
więc z góry ustrzec stę przed nową kategorją chorób 
„samochodowych” 
rób są: zawroty głowy, mdłości, hicie serca, ogólne o- 
slabienie oraz zaburzenia systemu nerwowego. We 
wszystkich tyeh wypadkach należy odrazu zasięgnąć 
porady lekarskiej, gdyż zaniedbanie ieh może dopro- 
wadzić do zatrucia. 
> Dawniej uważano, ze odgrywa tu rolę ulatniume 
się benzyny, względnie innych środków popędowych. 
Te wpływy są jednak o wiele mniej szkodliwemi, prze- 
dewszystkiem należy być ostrożnym podczas wykony- 
wania robót w pozycji pochylonej, względnie leżącej. 
W ga 
rura wydechowa jest otwartą i skąd wydobywają się 
gazy, cięższe od powietrza, a więc znajdujace się w dol- 
Ponieważ zaś obecność lLychże 
nie daje się odczuć ani smakiem ani zapachem, należy 
być przy tych pracach bardzo ostrożnym. 

Pierwsza pomoce udzielana w wypadkach zatrucia 
powinna przedewszystkiem na doprowadzeniu świeże- 
go powietrza obfitującego w Пеп. Aż do przybycia le- 


 Pierwszemi objawami takich cho- 


rażu może się wówczas znajdować wóz, którego 


nych jego warstwach. 


karza należy stosować sztuczne oddechanie przy ulo- 
żeniu chorego w pozycji poziomej. O ile chory odzyska 
przylomność przed przybyciem lckarza można mu po- 
dać trochę wody lub mleka. Przy zatruciach bowiem 
gazami lrującemi należy podawać mleko chociażby 
w poslaci rozcieńczonej. Przy zatruciu gazami ulega- 
Ja nietylko drogi oddechowe lecz także organy we- 
wnętrzne jak mózg i żołądek. Należy więc przeciw- 
działać podawaniem przetworów mlecznych. 

Ponieważ wypadki zatrucia gazami powlarza ją się 
w ruchu samochodowym coraz bardziej powinny te 
podane tutaj fakty zwrócić na siebie uwagę odpowie- 
dnich czynników. 


Przybory samochodowe i motocyklowe 
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' Jedyne samochody na polskie drogi „STEYR“: Т: ру 
osobowe ХІ. i XII. — łamana oś, hamulce na cziery 
Koła, 5-cio osobowe. Wszelkie typy karoserii. 
Nowość! Ta«sówki osobowe: Тур ҮП/50 HP. 

1-mio osobowe. и 2 


ТТЛ 


Wielki wybor Каго$егу1, wozy Sportowe, OKGERIDUSY, 

wszelkich rodzajów, wozy ciężarewe, beczkowozy, 

wozy pożarnicze. Wszelkie typy na składzie. 
Stoki Części zapasowych. Lakiernia „Daco“. 


STEYR-AUTO Ska х о. о. 


Hraków, Plac Gronie 4. Telefon Nr. 336. 
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ТТЕ ЕТО 
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ŚWIATOWEJ SŁAWY. SAMOCHODY „BUGATTY” 


Szczyt wyirzymałości, szybkości, wygody 
i oszczędności. Typy iurystyczne sportowc 
i wyscigowe na składzie. 


Dogodne Warunki. Dogodne warunki. 


"Generalne przedstawicielstwo na Rzeczpospolitą Polską 
-1 na wolne miasto Gdańsk rr 


krakowska 
Spółka Aufomobilowa 


Kraków, Rynek Główny L. 12. — Telefon Nr. 4331. 


АТОО ЕССЕ 
INNE ЕЕС an 


_Amerykanizacja pracy. 


Wbrew pospolitemu zachwyłowi nad „rajen ame- 
rykańskim*, pewien obserwator australijski, niejaki H. 
Adam wyraża się nader krytycznie o skutkach t. zw. 
umcerykanizacji. Slt» Zjednocznu opisuje w istocie 
jako raj, lecz.” da fabrykantów. krańcowej mechani- 
zacji pracy odpowiada zanik wykwalifikowania. Zale- 
dwie 10 procent robotników po fabrykach posiada ja- 
kie takie kwalilikacje. Są to mechanicy lub zatrudnieni 
przy wylwarzaniu maszyn. niczatrudnieni przy wytwa- 
rzaniu produktów. Inni są pomocnikami maszyn, pra- 
cuja mechanicznie, nieustannie powtarzając le same 
ruchy. Każdy z 90 procent robotników może być zastą- 
piony przez jakiegokolwiek nowicjusza. Сакол 
poddanie, brak wszelkiej mezależności, cechuje robot- 
nika przemysłowego. 

Przyczyny tego miewolnictwa duchowego sa zda- 
niem Adama, następujące: niewykwalifikowanie, umo 
żliwiające zastępowanie nalyehmiastowe Śmielszego ro- 
botnika, polityka fabrykantów, 
związków, 


slanowisko wreszcie 
zasklepia jących się w ciasnej sferze działa- 
nia, bez zajmowania się problemami pracy. jako ca- 
tości. 


Pracodawcy zmierzają do wyparcia związków, u 
dziela jąc niekiedy swym robotnikom różnych udogod- 
nień, Zauważcie jednak różnicę > mówi nasz aulor 
to oni dają ze wspaniałomyślności zamiast tego. by ro- 
bolnicy wywalezyli przynależne im prawa. Związki po 
wstają z niezadowolenia, wzrastają z krzywd. Wielkie 
korporacje przemysłowe wiele nad tem myślą i wielkie 
wydają sumy pieniędzy, by odwrócić myśli robołni- 
ków od poczucia krzywd. Jest lu wspaniałomyślność, 
być może, ale wspaniałomyślność interesowna, mająca 
na celu zdławienie ducha niezawisłości. 

Monałonność pracy, zawrolna szybkość procesu 
wytwarzania, długi czas pracy, niskie skale plac (wy- 
jawszy garstki zorganizowanych i fachowców) usiłuje 
się zakryć przez t. zw. dobroczynne instytucje. 

Praca jest w niewoli u pracodawcy. 


> SP 


Są bezwąłpienia dodatnie strony amerykanizacji 
(postęp techniczny i organizacyjny). Należy je wpro- 
wadzać zdamiem Adama przy czujnem strzeżenie 
interesów robolmiczych przez związki zawodowe. (..In- 
dustrial News“ Nr. 120). 


Międzynarodowa ankieta o czasie pracy. 


Jak wiadomo Międzynar. Kongres Zawodowy w 
Paryżu postanowił przeprowadzenie międzynar. ankie- 
. która w r. 1928 miała się odbyć mię- 


dzy 1 a 6 paźdz. w następujących gałęziach wytwór 


ly o ezasie pracy 


czości: przemysł budowlany, chemiczny, drzewny, gór- 
nielwo, prz. graficzny, metalurgiczny, IKacki, szewcki. 

Dwanaście krajów sprawozdań nie nadesłało, u 
mianowicie: Afryka Połudn.. Ап уа, Argentyna, Bul- 
garja, Francja, Urecja, Jugosławja. Kanada, Lilwa, 
Luxemburg, Rumunja, Wlochy. Rezultat ogranicza się 
SOO tego do 16 krajów: Afryka Półn.-Zach., Auslrja, 
Danja, Estonja, Hiszpanja, 
Holandia, Kłajpeda, Łotwa, Niemey, Palestyna, Pol- 


sclgja, Czechosłowacja, 


J 


ska, Szwajearja, Szwecja, Węgry i obejmuje 5,124.206 
robolników zatrudnionych w 113.674 zakładach. 1 

Największa liczba przypada na Niemcy, w któ: 
rych badanie objęło 3.826.083 robotników (70”j, ogó- 
łu) i 72.658 zakładów. W innych wypadkach na po-* 
szczególny kraj przypada 04 do 47 7 ogółu robolni- 
ków, objętych przez ankietę. 

Z ogólnej liczby robotników, 7.+'/, było objętych 
przez częściowe bezrobocie, Poniżej 18 и. lyg. (pomija- 


jae częściowo bezrobotnych) pracowała 7,9%; 48 g. == 


8.40/,; ponad 51 i nie więcej niż 
o4 g. — 19": ponad 54 i nie więcej niż 60 g. — 0.41. 
wreszcie ponad 60 g. lyg. pracowało 0.3%. 


i nie więcej niż 51 g. 


Autosport, Kraków, Bracka 2. — Telefon 21-79. `, 
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Zale, dla 68,5°/, ogółu normalny czas pracy nie 
był wyższy od 48 g. tyg. W poszczególnych krajach 
procent ten przedstawia się, jak następuje: Afryka 
Pół.-Zach. 5,3'/,, Austrja 87%; Belgja 96.7; Czecho- 
słowacja 84,1°/,; Danja 93,3'/,; Estonja 88.2"; Hisz- 
panja 54; Појапаја 85,5; Kłajpeda 97,6; Łotwa 73,4: 
Niemey 63,3; Palestyna 63,3; Polska 67,1; Szwajcarja 
54,8; Szwecja 82,4; Węgry 70'/,. 

Ogólna liczba robotników rozkłada się na poszcze- 
gólne gałęzie przemysłu w sposób następujący: budo 
wlany 595.545, chemiczny 289.737, drzewny 321.135, 
górnictwo 1,088.,035, graficzny 142.310, metalurgiczny 
1,905.572, tkacki 694.784, szewcki 118.538. Ogółem 
wypada 5,075.656. Cyfra ta jest niższa od podanej po- 
przednio, gdyż sprawozdanie austrjackie nie zostało ro- 
złożone według gałęzi przemysłu. 


Nr. 4. 


„a 


Z tej liczby częściowu bezrobotnych było 7,6*/o. 
Poniżej 48 g. pracowało 8,2'/,; 48 g. — 59°; od 48 do 
51 g. — 8,67; od 51 do 54 g. — 12,6,; od 54 do 60 
g. — 8,675, wreszcie powyżej 60 g. — 0,+'/,. 

Nie więcej niż 48 g. tyg. pracowało zatem 67,2°/, 
ogółu. 


Przedstawimy wreszcie rozkład procentowy nol- 
malnie pracujących nie więcej niż 48 g. tyg. według 
poszezególnych gałęzi wytwórczości: przemysł budo- 
wlany 87,07, chemiczny 70,97/,; drzewny 86,2": gór- 
nietwo 74,3"; przem. graficzny 89°, metalurgiczny 
607/,; tkacki 49,4", szeweki 38,2], 

Niskie procenty w zakładach tkackich i szewckich 
Są rzecz oczywista, v ymkiem znacznego sezonowego 
bezrobocia częściowego. Rob. Prz. Gosp. 


Sztuka prowadzenia samochodu. 


Prowadzenie samochodu wymaga dużego skupic- 
nia i skoncentrowania uwagi na każdym, o ile tak mo- 
Zna powiedzieć, centymetrze drogi, Pozwoli lo kierow- 
cy, klóry potrati połączyć swe przymioty umysłu 
z czysto mechaniczną funkcją prowadzenia wozu, nie- 
tylko na uniknięcie wielu nieszczęśliwych wypadków, 
lecz umożliwi mu także rozwijanie znacznie większych 
szybkości. 

ldealnym typem jest taki kierowca, który, siedząc 
przy kierownicy, potrafi skupić swe myśli nad sprawa- 
mi, wiążącemi się ściśle z przebywaną drogą i bezpie- 
czeństwem jazdy. O człowieku takim powiadamy, że 
posiada — zmysł drogowy. 

Dzięki powyższym zaletom kierowca nabiera pew- 
ności co do swojego własnego bezpieczeństwa, jak 
również i bezpieczeństwa innych. Każde jego poru- 
szenie, każdy znak czy sygnał jest zrozumiały dla in- 
nych kierowców, spotykanych podczas drogi. 

Dobry kierowca nigdy nie nadużywa ani mecha- 
nicznej, ani ręcznej sygnalizacji. Wadą tą, niezmiernie 
rozpowszechnioną, odznaczają się młodzi i niewvro- 
bieni kierowcy, czego dobry kierowca stara się unikać 
wszelkiemi możliwemi środkami. 

Człowiek, który uważa prowadzenie samochodu 
za sztukę, możemy go śmiało nazwać artystą, panuje 
całkowicie nad maszyną, zwiększając, lub zmniejsza- 
jac jej szybkość zależnie od woli, potrzeby i okolicznoś- 
ci. 

Dobry kierowca specjalną uwagę zwraca na za- 
krętach, w miejscach ruchliwych i na skrzyżowaniu 
dróg lub ulic. Przy skręcie w prawo podjeżdża prze- 
dewszystkiem do prawego brzegu arterji ruchu, nie za- 
trzymując się po stronie lewej, by nie powodować two- 
rzenia się zatorów, Przy skręcie na lewo, na skrzyżowa- 
niu się ulic, podjeżdża bliżej lewej strony ulicy. 

Wiemy wszyscy dobrze ile jest kłopotów z wymi- 


janiem wozów, szezególniej zaś na bardziej ożywio- 
nych drogach, nie mówiąc już o ulicach miasta. Jak 
stwierdziły badania, przeprowadzone przez Krajową 
Radę Bezpieczeństwa Stanów Zjednoczonych i eksper- 
tów drogowych General Motors Corporation, żaden au- 
lomobilista nie chce dopuścić do wyminięcia go, co jest 
źródłem wielu nieporozumień 

Wymijanię. powinno się odbywać w takiej odle- 
głości, aby nie doszło do jakiegokolwiek zawadzenia 
btotnikiem jednego wozu przez drugi. Dobry kierowca 
zawsze polrafi na podstawie praktyki ocenić na oko 
potrzebną odległość. Gorzej jest jednak z początkują- 
cymi, którzy złem prowadzeniem zmuszają częstokroć 
innych do zbyt bliskiego wymijania, co zawsze może 
grozić mniejszym, lub większym wypadkiem. Umieję- 
tność wymijania odgrywa szczególnie ważną rolę na u- 
licach, gdzie pojazdy ciągną się całemi szeregami obok 
siebie. 

Prowadzenie samochodu jest więc czemś więcej, 
niż zwykłem siedzeniem przy kierownicy i kontrolowa- 
niem ruchu prowadzonego wozu. 

Prowadzenie samochodu — to najbardziej pocią- 
gająca szluka, będąca wypadkową pragnień kierowcy 
i możliwości prowadzonej maszyny, oraz jego prawa 
do swobodnego poruszania się na szlaku komunikacy j- 
nym, oraz takiego samego prawa innych kierowców. 
Badania Krajowej Izby Bezpieczeństwa Stanów Zje- 
dnoczonych i ekspertów drogowych General Motors 
Corporation wykazują, że prawdziwy kierowca-artysta 
zawsze będzie mógł rozwinąć większą szybkość prze- 
cięlną podczas dłuższych podróży, nie czyniąc przy tem 
ani jednego ruchu ryzykownego i nie jadąc szybkością 
nadmierną; zawsze będzie się trzymał prawej strony 
drogi, jak lego wymagają przepisy; wreszcie, nigdy nie 
będzie sobie zaprzątał myśli sprawami ubocznemi. 


Stale na składzie: Opony MICHELIN — FIRESTONE — FISK — DUNLOP i PIRELLI — najkorzystniej 
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konsek nuucji czego nigdy nie jazestanie być panciu 
sytuacji. „чү 

Być moze, ze taki typ idealmego kierowcy jest 

w praktyce nieosiągalny, jednak dążyć do niego war- 

lo, Kierówca, który naprawdę prowadzi swój wóz, nie 


w 


poprzestajac Jedvni. Па upciuw asul 1ucchaniznici 
kierowniczym i sygnalizacyjnym, nigdy nie będzie 
miał na sumieniu nieszczęśliwych wypadków. 


„беп. Mot. Co.“ 


э b ho ha yQ ai RÓB 0 RA ME CÓŻ DK SD s RAR A 


Daimler-Benz. 


Wg czasopisma „Motor“. 


Rozwój i powodzenie przemysłu samochodowego 

w Ameryce zmusiły niemieckich konstruktorów do 
zwrócenia uwagi na stronę konstrukcyjną samochodu, 
biorąc za zasadę konieczność zniżenia cen samej pro- 
dukcji. To, do czego doszła w tym kierunku Ameryka, 
okazało się niedostępnem dla Niemiec. Przebudowa 
niemieckich fabryk samochodowych na wzór amery- 
kańskich. byłaby prawie niewykonalną i nie osiągneła- 
by celu. Z jednej strony niemiecki nabywca żąda od 
samochodu zupełnie innych wymagań, aniżeli Amery- 
kanin, z drugiej zaś strony rynek niemiecki, niczważa- 
jąc na duży popyt, jest jeszcze zadaleki do masowego 
rozpowszechnienia samochodu. 

Konstruktorzy niemieccy wzięli za zadanie zbliże- 
nie samochodu do żądań nabywców pod względem do- 
stępności cen, fabryki zaś starają się przy tych warun- 
kach utrzymać jednak wszystkie zalety produkowa- 
nych maszyn. 

Pierwszeństwo w tym kierunku należy do firmy 
„Auto-koncern-Daimler: Benz“, wobec czego ciekawem 
jest, chociażby w krótkim zarysie, zapoznać się z kon- 
strukcją nowych maszyn, wypuszczonych na rynek 
przez wspomnianą firmę. 

Rozpatrzymy tu najciekawsze typy: 

Pierwszy z nich posiada dwulitrowy 6 cylindrowy 
silnik o pojemności 1990 ст". Średnica cylindrów 65 
mm., skok — 100 mm. Odległość między osiami 2500 
mm., waga podwozia*800 kg, waga całej maszyny 1100 
kg. Silnik monoblok. Wał korbowy posiada 7 punktów 
oparcia. Skrzynka biegów zbłokowana z silnikiem. 
Maszyna łatwo bierze wzniesienia. Zużycie benzyny 
wynosi 9 kg na 100 klm. Typowy ten samochód zaslo- 
sowany specjalnie do pracy znalazł szerokie rozpow- 
szechnienie w Niemczech do miejskich i zamiejskich 
jazd. 


Drugi typ posiada trzy htrowy silnik o średnicy су- 
liqdrów 76 mm, skoku tłoka 115 mm, i pojemności 
3131 cm’. Waga padwozia 1100 kg. Waga całego samo- 
chodu — 1700 kg. Zużycie benzyny 12 kg na 100 klm. 
Maszyna rozwija szybkość 100 klm|godz. Obydwie te 
maszyny zajęły lepsze miejsca w odbytym ostatnio 
raidzie. 

Trzecim typem jest samochód ciężarowy 3'j, tono- 
wy z sześciocylindrowym silnikiem. Średnica jego cy- 
lindrów wynosi 100 mm, skok 150 mm, ilość obrotów 
na minutę — 11600. Umieszczenie zaworów jedno- 
stronne, moc silnika 70 H. P. Szybkość — 40 -klmjgodz. 
Odległość między osiami 4200 mm. Waga maszyny 

— 4050 kg. 


Samochód posiada starter i elektryczne oświetle- 
ше. Sprzęgło warstwowe. Szybkości cztery. Dyferen- 
cjał umieszczono na tylnej osi. Koło tarczowe zdejmo- 
wane na pneumatykach. Hamulec na 4 koła, z zasto: 
sowaniem dodatkowego pneumatycznego wakuum-ha- 
mulca systemu „Bosh—PDewandr—Serwo'". 


Gharakterystyczną cechą samochodów tego typu 
jest specjalna konstrukcja napędu na tylne koła. Dy- 
terencjały umieszczono nie w pochwie tylnego mostu, 
leez przed tylną osią, która w danym wypadku pełni 
jedynie osi niosącej. Na końcach dyferencjału osadzo- 
no cylindryczne tryby (Ritzel), zazębiające się z tryba- 
mi o tymże profilu, umieszczonemi na prasłach kół 
tylnych. Specjalna pochwa zabezpiecza cały system 
przed błotem i kurzem. 

Zawdzięczając temu uproszczeniu zmniejsza się 
waga osi tylnej i zwiększa się jej moc. Konstrukcja te- 
go rodzaju łączy w sobie wszystkie zalety napędu kar- 
donowego i łańcuchowego. 


ҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮТҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮ ҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮҮ 


Pd = 
RÓŻNe. 
Samochód — kasa. Magistrat stołeczny uruchomił 
samochód pancerny, który ma za zadanie zabierać 


gotówkę ze wszystkich instytucji miejskich i przewo- 
zić ją do Kasy Głównej. 


Nuwa taryfa samochodowa. W Warszawie zmu- 
szeni byli właściciele dorożek do pewnej przeróbki 


i ponownego oplombowania taksometrów, a to 
w związku z nową taryfą samochodową. 

Taksówka zgnieciona przez tramwaje. Przy zbie- 
gu ul. Solnej i Leszno w Warszawie zatrzymała się 
za tramwajem na przystanku stojącym taksówka 
prowadzona przez kierowcę Leona Lewandowskiego. 
Po tej samej linji nadjechał drugi tramwaj Nr. 9, któ- 
rego motorowy nie zdołał zatrzymać i skutkiem tego 
samochód został zgnieciony i silnie uszkodzony. 


Autosport, Kraków, Bracka 2. — Telefon 21-79. 


18 AULOMOBILISIA ZAWODOWY č ăž Nr. 4. 


AREEIERRERE гилик какка 


ALFA-ROMEO. 
MINERWA 


to ulubione marki automobilowego 
świata sportowego. 


Przedstawicielstwu: 
Kraków, Sławkowska L. 6 
Salon oficyna. 


ЖЯЕЙТТЕЕБЕБИЗУЕЕВШЕЗЕШЕ ЕШ ШШЕШЕШИН Ин НЧЕВЕ 
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Zaklad lakierniczy 


= Władysława Nabielca 


/ Kraków. Garncarska 7. 


Salon oficyna, 


Wykonuje wszelkie roboty lekiernicze i odnawia karoserje 


К 0000000100 000000 00400004000 A 


Projekt celny dotyczący opłat samochodowych 
wywołał w całym kraju niesłychane poruszenie. Gata 
prasa zamieszcza artykuły, których autorowie wywo- 
dzą jak bardzo szkodliwym jest ten projekt dla roz- 
woju automobilizmu w Polsee. I tak „Kurjer War- 
szawski* w artykule p. „Rugowanie samochodu 
z. Polski, porównując. konia żywego z kontem mecha- 
nicznym przychodzi do bardzo smutnego wniosku. że 
zasługi tego drugiego są najzupełniej w Polsce tekce- 
ważone, przyczem pamięta się: jedynie o ciągnięciu 
z niego zysków, co w skutkach wygląda tak, że ame- 
rykański wóz w Polsce kosztuje dwa razy tyle co 
w Ameryce. Analizując sprawę projektowanych opłał 
„оа kę. wagi Juk dla trzody chlewnej“ wykazuje nie- 
praklyczność tego rodzaju pomysłu, stwierdzając, że 
i w użyciu osiągnięlych sląd kapitałów projekt nie 
jest dobrze obmyślany. Cel, l. zn. zamiar użycia ich 
na rozbudowę i konserwację dróg jest chwalebny, 
lecz sposoby projektowane budzą wątpliwości a „non= 
sensem fatalnym jest wszyslko lo, co zrobiono do- 
tychczas w samochodu 
z Polski". 

Р Przywóz karoscrji. Slow. Kupców Polskich wy- 
jaśniło swym członkom na ich liczne zapytania w tej 
sprawie. że uzyskało od miarodajnych sfer wyjaśnie- 


kierunku  wyrugowania 


nie, iż przywóz Кагоѕег)і łącznie z obiciem lub bez 
niego nie. podlega zakazom ani ulrudnieniom przywo: 
zowym, za wyjątkiem karoserji pochodzących z №Ме- 
miec. 

Stacje benzynowe i garaże. Najbliższe lygodnie 
przyniosą Krakowowi znaczną ilość slacji benzyno- 
wych, które we wszystkich ruchliwych punklach 
niiasta budowane będę przez jedno z wielkich zagra- 
nicznych przedsiębiorstw, reprezentowanych w Pol- 
все. Pożyteczna la inowacja dowodząca dobrego zro- 


коала potrzeb uaszych taaz własnego interesu da 
nego przedsiębiorstwa, kryje jednakowoż w sobie 
pewne niebezpieczeńsiwo dla powstałych medawno 
i istniejących już garaży, bowiem ich własne maga 
zyny benzynowe stracą w ten sposób wielu odbior- 
tów, Samo zaś garażowanie nie przedslawia tak zna- 
komilego interesu, jakby się to wydawać mogło. Wła- 
ściciel samochodu woli nie tracić bliskiego kontaktu 
A Swa Własnością i woli mieć samochód blisko sie- 
bie 1 do swej nalychmiaslowej dyspozycji Zaczyna 
się przyjmować nowy typ garaży, który zagranicą jest 
bardzo wzięty, budowanych Jekko, ogniotrwale i zgo- 
dnie ze wszelkiemi przepisami, pomimo, że z drzewa. 
Opszernie donosił o tem „I. K. G: przed kilku dnia- 
mi. my do tej sprawy powrócimy jeszcze. lu lylko 
dodamy, Że garaże takie, mające być budowanemi 
pauzy budynkach zamieszkiwanych przez właścicieli 
samochodów, nie wszędzie jednak dadzą się zmieścić 
wobec istniejącej ciasnoty budowlanej w istniejących 
już budynkach, nalomiasl przy nowych budynkach 
lepiej już za jednym zamachem postawić garaż mu- 
rowany. Zagranicą garaże te przyjąć się mogły dla- 
tego, że ruch automobilowy tam szybciej znacznie się 
rozwijający za mało miał miejsca w garażach wiel- 
kich, przeważnie zaś szeroko zabudowane miejsco- 
wości pozwalały na umieszczenie jeszcze pomiędzy 
istniejącemi budynkami niekosztownych i łalwych 
we wykonaniu pomieszczeń samochodowych. 


Rekordy szybkości majora Segrave odbiły się 
głośnem echem po całej kuli ziemskiej i wywołały 
słowa zachwylu i uznania. To leż wszystkie pisma 
poświęciły bohaterowi wiele szpalt, tytułując je 
„Wspaniały czyn sportowy” lub „Wspaniały rekord | 
szybkości samochodowej” lp. Jedynie „Szofer Pol 
ski” w Warszawie w Nrze 6-tym nazwał to „Obłę- 
dem“ 


Oryginalny klub automobilowy założyli Anglicy. 
Klub len pod nazwą „The order#of the Road“ ma na 
celu zmuszanie ogółu osôb kierujących samochodami 
do przestrzegania przepisów i slarannego unikania 
wypadków. Członkiem zostać może ten lylko, kto 
w ciągu trzech lat przejechal 24.000 km. bez wypad- 
ku i kary. Należą do niego kierowcy bez różnicy sta- 
nowisk społecznych lub towarzyskich. Jeżeli członek 
klubu ulegnie wypadkowi przesyła odznakę i donie- 
sienie o wypadku klubowi. który rozpalruje sprawę” 
dokładnie i orzeka o dalszej przynależności do klubu. 
Szczęśliwa Алеа, gdzie może się znaleźć człowiek 
prowadzący zawodowo czy niezawodowo samochód, 
któryby w przeciągu trzech lal, na długości 24.000 
km. przejechanej drogi mógł nie zoslać ukaranym 
ani razu. A takich ma już Anglia przeszło tysiąc. 


Automobilklub Polski wybrał w lulym br. nowy 
Zarząd. Prezesem został p. Karal hr. Raczyński, Vi- 


ceprezesami: PP. Adrjan Chełmicki, Stefan Fuchs, 


Autosport. Kraków, Bracka 2. — Telefon 21-79. 
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Meble solidne, komplety i poje- 
dyncze od ) najskromniejszych 
do najwykwintniejszych poleca 


KRAKOW 


Szpitalna 19. 
oraz pracownia tapicerska. ` 


Janusz Regulski i Franciszek Karpiński. х Geuci. 
„Sekrelirzem p Mec. Franciszek Sznarbacnowski 

Skarbnikieiu p. Tadeusz Marchlewski. —  Sekreta- 
rzem mianowano p. Jana Tomiekiego. - „Świetnie 


rozwijający się Automobilklub Polski doszedł wresz- 
gdzie pomieszczone zostaną 
biura, lokale towarzyskie oraz garaże. 

Р W Са : 


cie do własnej siedziby, 


W Nrze 3-cim" pięknego miesięcznika „AUTO“ 
organie Aulomobilklubu ogłoszone zostały warunki 


VIII Raidu międzynarodowego Automobilklubu Pol-_ 


ski. Przewidziane są próby: a) sprawności maszyn 
i regularności podczas trwania całego konkursu, b) 
szybkości płaskiej na vdcinku 5 km., c) szybkości 
górskiej, d) wytrzymałości konstrukeji podwozia, о) 
powtórnej próby szybkości płaskiej na przestrzeni 
5 km. f) stanu wozu po ukończeniu konkursu. Kon- 
kurs odbędzie się w dniach od 16 do 23 br. Trasa rai- 
du obejmie około 3000 km. w 8-miu etapach, prowa- 
dząe do punktu wyjściowego przez Lwów — Nowy 
Sącz Pragę Czeską — Liegnitz — Poznań — Gdy- 
nię do Warszawy. 


Związek Kupców i Przemysłowców Samochodo- 
wych Ziem Zachodnich powstał w tym roku w Po- 
znanju. Zadaniem jego jesl, skoordynowanie dzialal- 
ności handlowej w dziale automobilowym na obsza- 
rze był. zaboru Pruskiego, przy stałym kontakcie 
z organizacjami innych ziem Rzeczypospolitej. 


Nowy typ gaźnika wypuściła Jak donosi — 
„Auto“ — fabryka „Лелић“, Gaźnik ten różni się za- 
sadniczo od dotychczasowego tak zewnętrznie, jak 
i wewnętrzną konstrukcją. Najgłówniejsze zmiany 
konstrukcyjne wprowadzone w komorze pływako 
wej. O bliższe szczegóły postaramy się. 


w. zm = да ` — өче таа 


benzyna, iei zapasy i produkty raslcpeec, Jak 
wielkie jest zużycie świałowe benzyny, o tem świad 
czy ilość zużywana, rocznie przez samą Amerykę, 
która zużywa mniej więcej 12 miljardów galonów, 
Nie można się dziwić, że przy stałym wzroście jej za- 
potrzebowania, a równoczesnem słabnięciu. źródeł 
dotychczasowych, zastanawiają się uczeni poważnie . 
паа problemem zastąpienia benzyny prze. inne pro 
dukty. Niemev produkują ja z wegla, produkując jej 
coraz więcej. I lak oświadczył niedawno prof. Ber- 
gius kerespondentowi „Chicago Daily Tribune“, że 
w przeciągu 5—ó6-ciu lat, Niemcy pokryją całkowicie 
zapotrzebowanie benzyny, bowiem już w roku bie- 
żącym wyprodukują ok 250.000 ton, podczas gdy 
w roku uprzednim produkcja wynosiła 70.000 ton. 

Polscy uczeni badania swe skierowali w innytu 
kierunku, przyczem zdołali stwierdzić, że spirytus, 
z którego sporządzih odpowiednie mieszaniny, cat- 
kowicje benzynę zastąpić może. Przy ich dobieraniu 
chodziło o to, by byly trwałe na niskie temperatury, 
miały niski punkt zapłonu, były tańsze od spirytusu 
i nie były zdatne do picia. Wyniki przedstawiają się 
bardzo dodatnio. Mieszanina taka daje większą pręż- 
ność, a więe i większe szybkości, następnie spala się 
idealnie czysto nie zanieczyszczając świec, przyczem 
spała się bezwonnie, eo ma również wielkie znacze- 
nie. Jedynie przy niskich temperaturach rozkłada się 
na poszczególne składniki. 

W Tulonie zdarzył się niezwykły wypadek, któ- 
ry pociągnął za soba utratę życia. Pewien szofer pom- 
pował powietrze do gumy samochodu. Obręcz pękła 
nagle, przyczem siła wybuchu była tak silną, że szo- 
fer został odrzucony, a upadając, poniósł śmierć na 
miejscu. 
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Fundusz prasowy. 


Krupa Władysław. Rzeszów . . . ә  3— 
W. Bogusiewiecz w Czortkowie . . . . zł 11-— 
Kukulka Stanisław, Tarnów 17. А, zł 332 
Wilga Mateusz, Tarnów PAŃ: grin e 21] 
Minor Roman, Tamów 5... . (0. . . BS 8. 

Wierzbicki Mieczysław, Kraków zł 2.— 
MACHIN Kraków EJ PES DIE JAZ 
Naormiakowski Antoni, Zakopane zh | ELSE 


wzywając kol. Słanisława Radwana 
z Miejsk. Parku Sam. 

Kostrzewa Władysław . . . ZL 10— 
wzywając kol. Józeťa ku dag: aleć 


niego Bar ana, oraz Kazimierza kmie- 


cika. 

Krupp Tadeusz, Kraków ! е. mł 10, 
wzywając kol. Józefa Hajdugę. 

Wróbel Józef, Kraków . . . I Tomy zb У 0 
wzywające kol. Józefa заве 

Карака бшеаз dóraków: w ык шы, 20. Ж, BER 
wzywając kol. Józefa Fajdugę 

Kasprzak Czesław z Andrychowa  . . A 2 — 


wzywająt kol. Kramarza Micczy AAS 

z Andrychowa i kol. Leopolda Dwo- 

rzaka z Osieka. А 
zł. 64.20 
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Samochody cztero- a isześcio-osobowe 


najnowszych modeli 520, 521, 525, wszystkie 6.cio cylindrowe. 
Rok 1928 był rokiem wielkich zwycięstw w imprezach sportowych dla 


samochodów FIAT model 509. 


Samochody ciężarowe, umnibusy 18-1 оѕоБоме. — Samuthody cieżarowe SPA 
3-5 tonowe. — Poiewaczki, motopompy, samochody rekwizytowo-pożarnicze. 


Własne warsztaty. Duży zapas części zamiennych. 


JAN KOWALSKI i Ska 


KRAKÓW, ULICA SŁAWKOWSKA L. 30. 


Telefony: Zarząd 36-63, Sprzedaż samochodów 12:53, Części zamienne 85-44. 


Niniejszem тату zaszczyt zawiadomić, że objęliśmy wyłączną 
sprzedaż samochodów „CHEVROLET'" na Województwo Krakowskie 
oraz na powiat Miechow ski. 


Komunikujemy, że posiadamy już na składzie samochody „CHEVRO- 
LET" i że prowadzimy magazyn oryginalnych części zamiennych do 
tych maszyn. 

Pragniemy zapewnić, że stale dążyć będziemy do zjednania sobie 
takiego zaufania publiczności, jakiem byliśmy i jesteśmy darzeni dotych- 
czas przez naszą P. T. Klijentelję. 


JAN KOWALSKI i SKA 


KRAKÓW, ULICA SŁAWKOWSKA L. 30. 
Telefony: Zarząd 3663, Sprzedaż samochodów 12-53. Części zamienne 45-44. 
Własne warsztaty i garaże: plac Groble 21, tel. 33-22. 
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ЖЕ. Koledzy, kupujcie u firm, które nas popierają! "WM 


Nowy 1929 x 


to ostatni wyraz techniki i smaku. 


Wykwintna, zaokragiona linja karoserji 

prawdziwie angielska solidność materjatowa podwozia 
precyzyjny, cichobieżny motor 

niezwykła wytrzymałość na złe drogi 


oto zalety samochodu MORRIS model 1929, które mimo tak 
licznej i silnej konkurencji dzisiejszej, stawiają go w rzędzie 
wozów wysokiej klasy. 


Resorowanie modelu 1929 to wielki nowo zdobyty atut. 


Poza znanymi nam dotąd typami samochodów MORRIS 


MORRIS COWLEY MORRIS OXFORD MORRIS LIGTH VAN 


staje do konkursu taniości 


MORRIS-MINOR 


najtańszy samochód w Europie. 


Niezwykła skala cen cd najtańszego wozu MINOR" 850 doi. do wy- 
kwintnego wozu „SUPERS RT“ 5500 dol., pozwala nawet najwy- 
bredniejszemu znawcy znaleźć odpowiedni dia siebie samochód. 


A wreszcie znāne ma obu półkulach 


MORRIS-COMMERCIAL 


samochody ciężarowe 1, 1:5, 2, 2:5 tonowe, samochody 10-kołowe 
dla bardzo ciężkich dróg oraz 


AUTOBUSY 2O-to i 25-cio osobowe 


rozwijające szybkość do 80 km na godzinę. 
Dogodne warunki kupna. Długoterminowa Swarancja. 


PRZEDSTAWICIELSTWO: 


MORRIS AUTOMOBILE Inż. M. NANOWSKI 


KRAKÓW, UL. CZYSTA 5, TELEFON NR. 4248. 


Kok założenia 1908. ZAKŁAD BLACHARSKO - MECHANICZNY Kok założenia 1908. 
I SPAWALNIA METALI "SĄ Tak naprawiam każdy chłodnik 


szybko i dokładnie 


KRAKÓW, UL. ŚW. ŁAZARZA L. 11, TEL. 0098. 
(obok Collegium Medicum). . 


Wyrabia shłod„ice nowe do samochodów wszelkich typów, jakotez 

moderyzuje i naprawia stare Wykonuje też błotniki. maski i re- 

= zerwoary na benzynę. jak równieź wszelkie roboty w zakres bla- 
Uszkodzony. - ` - charstwa wchodzące. e Naprawiony. 


КОЖАЙ АЛКО КОЕ SAN. OOT ЖЫК, WY IWÓRNIA RESORÓW SAMOCHODOWYCH 
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I NARZĘDZIA POLECA: 
LWÓW. NA BAJKACH L. 37. Nr. TELEFONU 16-79. 


PILOT" 
DD Resurty sainochodowe różnych typów pierszorzędnej jakości 


Lwów, ul. Batorego L. 4 BEAC А, 
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Z 


Najodpowiedniejsze 


na dorożki na dogodnych 
warunkach ostatnie 
modele samochodów 


Т пог, 


QGeneralne przedstawiclelstwo: 


Warszawa, u. Wierzbowa |. 6 
Lwów, Pasaż Mikolasza Katowice, ui. Piłsudskiego 10 


Poznań, ul. Dąbrowskiego 7 K R A K Ó wW Tarnów, ul, Mościckiego 4 


Łódż, ul. Piotrkowska 175 Adañńsk, ul. Vorstadt Graben 49 


Wiśina 12, tel. 43-01 


Wydawca: Związek Zaw. Automob. Rzeczposp. Polskiej, Zarząd Gł. — Stefan Guszłewicz. — Naczelny redaktor: inż. M. Nanowski 
Odpow. redaktor: Adam Bujas. Drukarnia Przemysłowa w Krakowie, Zielona 7. pod kier. Т. Zakulskiego. 


